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Partia nasza służy narodowi 
jego dobro - to nasz 

najwyższy cel

Obrady II Krajowej Konferencji PZPR
REFERAT BIURA POLITYCZNEGO KC • DYSKUSJA

9 bm. w Sali Kongresowej Pałacu Kultury i Nauki w Warszawie rozpo­
częła się II Krajowa Konferencja PZPR. W toku dwudniowych obrad, w 
oparcia o dotychczasowe wyniki realizacji uchwał VII Zjazdu partii, określi 
ona warunki i zadania ich pełnego wykonania w okresie do następnego zjaz­
du. Konferencja jest doniosłym wydarzeniem w życiu partii i całego naszego 
społeczeństwa. ważnym etapem konsekwentnego urzeczywistniania ambitnego 
programu społeczno-gospodarczego rozwoju kraju. Konferencja zgromadziła 
delegatów, leprezentujących ponad 2,7-milionową rzeszę członków i kandyda­
tów partii. Delegaci wybrani zostali na plenarnych posiedzeniach KW PZPR. 
W obradach uczestniczą członkowie i zastępcy członków Komitetu Centralne­
go partii oraz członkowie Centralnej Komisji Rewizyjnej PZPR.

Ekipa sprawozdawców PAP 
relacjonuje:

Nad prezydium konferencji 
— wielki, stylizowany czerwo 
ny sztandar z naoisem: 
„PZPR — II Krajowa Konfe­
rencja”: po bokach — flagi 
biało-czerwone.

Wokół całej kolistej sali, 
powyżej amfiteatru ciągnie 
się wielki transparent z has­
łem: „Partia nasza służy na­
rodowi. jego dobro — to nasz 
najwyższy cel”.

Jest godzina 8.30. Rozlegają 
się gorące, długotrwałe okla­
ski — w Prezydium II Krajo 
wej Konferencji PZPR zasia­
dają członkowie Komitetu 
Centralnego, a wśród nich: 
I sekretarz KC PZPR — Ed­
ward Gierek, członkowie Biu 
ra Politycznego i Sekretaria­
tu KC — Edward Bahiuch, 
Zdzisław Grudzień, Henryk 
Jabłoński. Mieczysław Jagiel­
ski, Piotr Jaroszewicz, Woj­
ciech Jaruzelski, Stanisław 
Kania. Józef Kępa. Stanisław 
Kowalczyk, Władysław Kru-

Transmisja w PR i IV
Dzisiaj o godzinie 17.55 

Polskie Radio w progra­
mach I, II. III i IV oraz 
Telewizja Polska w oroera 
mach I i II transmitować 
będą przebieg zakończenia 
obrad II Krajowej Konfe­
rencji Polskiej Zjednoczo­
nej Partii Robotniczej.

czek. Stefan Olszowski, Jan 
Szydlak, Józef Tejchma. Kazi 
mierz Barcikowski, Jerzy Łu 
kaszewicz, Tadeusz Wrzasz- 
czyk, Ryszard Frelek. Alojzy 
Karkoszka. Józef Pińkowski, 
Andrzej Werblan, Zdzisław 
Żandarowski. Zdzisław Kurów 
ski. Zbigniew Zieliński oraz 
kierownicy wydziałów KC 
PZPR i pierwsi sekretarze 
komitetów wojewódzkich par­
tii.

Zebrani intonują „Między­
narodówkę”.

W imieniu KC PZPR TI 
Krajową Konferencję Partyj­
ną otwiera przewodniczący 
jej obradom, I sekretarz KC 
Edward Gierek.

Zwołaliśmy konferencję — 
powiedział Edward Gierek — 
zgodnie ze statutem naszej 
partii, zgodnie z uchwałami 
Komitetu Centralnego. Na­
szym wspólnym zadaniem jest 
dokonanie rzeczowej, wnikli­
wej i krytycznej oceny do- 
tycbczasowego postępu w 
realizacji programu socjalis-

Referat Biura 
Politycznego 

KC PZPR 
na str. 3 i 4

tycznego rozwoju Polskiej 
Rzeczypospolitej Ludowej u- 
chwalonego przez VII Zjazd. 
W oparciu o tę ocenę formu­
łować będziemy zadania na 
najbliższe 3 lata. Są tp pod­
stawowe cele, jakie stoją 
przed naszymi roboczymi ob­
radami

W przygotowaniach do kon 
ferencji uczestniczyła cała 
partia. Ważna rolę odegrało 
IX Plenum KC oraz plenar­
ne posiedzenia KW. które po­
przedziły konferencję.

Cenny* dorobek wniosły ze­
brania i konferencje sprawom 
dawczo-wyborcze organizacji 
patryjnych w zakładach ora- 
cy. w miastach i gminach.

Na wyniki obrad konferen­
cji oczekują wraz z partia 
wszyscy ludzie pracy, cały na głośnego wyboru organów kon
ród. Pracujmy więc tak. aby 
dorobek naszych obrad stano 
wił liczący sie wkład w kształ 
towanie polityki i programu, 
zapewniających naszej ojezyź 
nie i naszemu narodowi dal­
szy pomyślny rozwój.

Edward Gierek powitał ser 
decznie w imieniu KC delega 
tów wyłonionych przez partie, 
gości konferencji: prezesa NK 
ZSL — Stanisława Gucwc. 
nrzewodniczacego CK SD — 
Tadeusza Witolda Młyńczaka, 
wwbPnych bezpartv^nvch obv 
watelL działaczy FJN. któ- 
rveh zaproszono do udziału w 
obradach.

T sekretarz KC powitał wszy 
stkich uczestników konferen­
cji, zajproszonych działaczy

Na zdjęciu: prezydium II Krajowej Konferencji PZPR.
CAF — fot. Zagoździński

państwowych i gospodarczych, 
działaczy związków zawodo­
wych, ruchu młodzieżowego i 
organizacji społecznych, orzed 
stawicieli środowisk nauko­
wych i twórczych, działaczy 
ruchu robotniczego i walki o 
niepodległość, bohaterów pra­
cy socjalistycznej.

Delegaci przyjęli porządek i 
regulamin obrad konferencji. 
Dokonano następnie iedpo- 

feroncji: Komisji Rezolucji i 
Wniosków, Komisji Mandato­
wej i Sekretariatu Konferen­
cji.

Funkcje przewodniczących 
organów konferencji powie­
rzono: Komisji Rezolucji i 
Wniosków — członkowi Biura 
Politycznego KC, I sekretarz© 
wi KW PZPR w Katowicach. 
Zdzisławowi Grudniowi; Ko­
misji Mandatowej — członko 
wi KC, I sekretarzowi KW 
PZPR w Bvdgoszczy. Józefowi 
Majchrzakowi, a Sekretariatu 
Konferencji — sekretarzowi 
KC PZPR. Zdzisławowi Zan- 
d aro wsk iem u.

Następnie Edward Gierek 
wygłosił referat Biura Poli­
tycznego KC PZPR — „O kon 

sekwentną realizację progra­
mu podnoszenia jakości pracy 
i warunków życia, o dalsze 
umocnienie przewodniej roli 
partii i pogłębienie morałno- 
polityczncj jedności narodu”.

Przemówienie I sekretarza 
KC PZPR zebrani przyjmowa 
li wielokrotnie oklaskami.

Długotrwała, gorąca owacja 
uczestnicy konferencji wyra­
zili swoją aprobatę dla 
treści referatu przedsta­
wionego przez naszego przy­
wódcę. Rozległy się okvzv- 
ki „Awangarda naszej kla­
sy robotniczej — oarlia — 
niech żyjcl”; podchwyciła je 
cała sala.

Następnie przystąpiono do 
drugiego punktu porządku 
dziennego; rozpoczęła się dys­
kusja.

Pierwszy zabrał głos Stani­
sław Gurgul — członek Egze­
kutywy KW w Katowicach. 1 
sekretarz KM w Sosnowcu. 
Mówca podkreśl ii, że odbi­
ciem atmosfery politycznej, 
panującej w woj. katowic­
kim, odzwierciedleniem pełne 
go zaangażowania wszystkich 
ludzi pracy w dzieło realizacji 
programu partii — są wyniki 

uzyskiwane w realizacji za­
dań produkcyjnych. Tuż 
przed II Krajową Konferencja 
PZPR kopalnie Sosnowca wy 
dobyły dodatkowo 80 000 ton 
węgla. Omawiając dorobek lat 
70-tych w regionie katowic­
kim. mówca przypomniał, że 
w 1970 roku całe wojewódz­
two dawało produkcję wa~ta 
ści 218 mld zł; obecnie wyko­
nuje zadania dwukrotnie więk 
sze.

Kolejnym mówca był Ant© 
ni Wróbel — członek KC. 
technik w Mazowieckich Za­
kładach Petrochemicznych i 
Rafineryjnych w Płocku. 
Stwierdził on. że dzięki Kon­
sekwentnej polityce partii w 
gospodarce naszego kraju za­
szły w ostatnich latach istot­
ne zmian.v. Świadectwem po­
stępu technicznego są m. m. 
nowoczesne zakłady przemc- 
słowe na terenie woj. płocko 
go. W tegorocznych zadaniach 
zakłady te kłaść będą główny 
nacisk na podnoszenie efek­
tywności gosoodarćpania. Po­
ważny udział w ■gospodarce re 
girciu maja zakładv netroche- 
miczne w Płocku, które ubie-

Dokończenie na str. 2

Z wyborczego kalendarza

Sprawnie przebiegają
przygotowania do wyborów

Sprawnie 
przebiega kam 
panią wybor­
cza do rad na 
rodowych sboo 
nia podstawo- 
weao. Dwa as­
pekty sa w os 

tatnich dniach jej najważniej 
sxą treścią: sprawdzanie spi­
sów wyborców oraz zebrania 
Konsultacyjne, podczas któ­
rych omawiane są kamdydatu
ry na radnych. Społeczeństwo 
Wielkopolski żywo angażuje 

w tę społeczna sprawę.
W przeprowadzeniu wybo- 

row snisy wyborców spełniała 
szczególną rolę: sa bowiem 

z gwarancji pełnej rea- 
•^zacii zasady powszechności, 

ooełnienie tej czynności (do 
10 hm., w lokalach obwodo­
wych komisji wyborczych) u- 
p^ożhwi w dniu wyborów ood 

— bez przeszkód — oby 
w^telskiego obowiązku i pra- 
Wa głosowania.

D©bjegjy ju$ ięOńca zebra- 
nia konsultacyjne w różnych 
środowiskach społeczno-zawo- 
^Wyęł^ podczas których pre

zentowano kandydatury oraz 
zgłaszano wnioski pod adre­
sem przyszłych radnych. Zna 
leźli się wśród nich ludzi®, 
którzy legitymują się wysoki 
mi walorami osobistymi i za­
wodowymi, cieszą się zaufa­
niem wyborców i potrafią u- 
miejętnie godzić interesy spo­
łeczne z indywidualnymi, ogól 
nckrajowe z lokalnymi. Naj­
później do 11 stycznia br. li­
sty kandydatów na radnych 
stopnia podstawowego — po 
przyjęciu ich na plenarnych 
posiedzeniach terenowreh ko 
mitetów FJN — przekazane 
zesłana poszczególnym komi­
sjom wyborczym wraz z in­
dywidualnym; oświadczeniami 
o zgodzie na kandydowanie.

Drugi etap kampanii wy­
borczej trwać będzie od ogło 
szenia (najpóźniej 16 stycznia) 
list kandydatów na radnych 
stopnia podstawowego — do 
dnia wyborów. Zainauguruje 
go plenarna sesja OK FJN. 
która uchwali platformę wy­
borczą. Najważniejszymi ak­
centem tego etaou będą spot 
kania kandydatów na rad­
nych z wyborcami, (res)

KSR-y w Kaliskiem

• Meble do nowych mieszkań
• Lepsze urządzenia techniczne

Podczas kolejnych konfe­
rencji samorządu robotniczego 
w zakładach pracy woj. kali­
skiego zatwierdzono zadania 
planowe na rok bieżący, wyż 
sze niż w poprzednich latach. 
Dotyczy to głównie wyrobów 
rynkowych oraz eksportowych 
i warunków socjalno-byto­
wych załóg pracowniczych. 
Podsumowano również ubie­
głoroczne zadania.

Pomyślnie ocenili przedsta­
wiciele załogi Jarocińskich Za 
kładów Mebli osiągnięcia ro­
ku minionego, w którym na 
pełnych obrotach pracował 
już nowo wybudowany zakład 
produkcyjny, Jarocin-Ługi. 
Wartość produkcji sprzedanej 
po raz pierwszy przekroczy­
ła tam 1 mld złotych. Tegoro­
czne zadania będą wyższe o 
21,3 procent, a rynek otrzyma 
wiele nowoczesnych i dosko­
nalszych jakościowo mebli: 
m. in. 14 400 zestawów kombi­
nowanych „Jarocin—2” i 13 500 
kompletów „Grażyna”. Wzros­
ną również zadania eksporto­
we. Oprócz uzyskanych już 
dla 7 pojedynczych wyrobów 
znaków jakości i dla jednego

zestawu, załoga ubiegać się 
będzie o dalsze cztery znaki 
jakości. Wiele uwagi poświęci 
ła konferencja sprawom ter­
minowości i jakości dostaw 
kooperacyjnych, mających 
wpływ na pomyślne zrealizo­
wanie zadań.

Miliardową wartość osiągnę 
ła ubiegłoroczna produkcja 
Zakładów Sprzętu Mechanicz 
nego „Ursus” w Ostrowie 
Wlkp. przy dynamice 5,3 pro­
cent uzyskano tam dodatko­
wą produkcję wartości ponad 
14 min złotych poprzez obniż­
kę pracochłonności technolo­
gicznej i oszczędności mate­
riałowe oraz liczne ulepszenia 
w zakresie mechanizacji i au­
tomatyzacji. Ten rok przy­
nieść ma według postanowień 
KSR dalszy wzrost produkcji 
o 2,9 procent. Z myślą o przy­
szłości przeznaczono na cele 
inwestycyjne dla dalszego ] 
rozwoju przedsiębiorstwa 185 
min złotych, a dla najefektyw 
niejszego wykonania ambit­
nych planów powołano w za­
kładzie kilka zespołów próbie 
mowych.

Dokończenie na str. 2
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Order dla Tran Tan Tu
W umaniu wybitnego wkładu 

w rozwój stosunków przyjaźni 1 
współpracy między Polską i 
Wietnamem oraz między naroda 
mi obu krajów Rada Państwa 
PRL nadała Komandorię Orderu 
Zasługi PRL byłemu ambasadoro 
wi TRR RWP w Warszawie a 
obecnie wiceprzewodniczącemu 
Komitetu Ludowego prowincji 
Nghia Binh, Tran Van Tu. W po 
niedziałek na uroczystym spotka­
niu ambasador PRL w SRW, Jó­
zef P-Ta trdeknrował tym orde­
rem wietnamskiego działacza pań 
stwowego.

Proces o szpiegostwo
9 bm. przed sądem Warszaw­

skiego Okręgu Wojskowego roz- 
noczęła się rozprawa M. i H. 
Preiss oskarżonych o szpiego­
stwo.

Lot „Saluta-6”
Agencja TASS donosi z ośrod­

ka kierowania lotem, że kosmo­
nauci 3. Romanienko i G. Grecz 
ko kontynuują naukowo-tech­
niczne badania 1 eksperymenty 
na pilotowanej stacji orbitalnej 
„Salut-8". Kosmonauci przepro­
wadzili m. in. kolejny cykl kom­
pleksowych badań systemu krwio 
biegu.

spraw zagranicznych ZSRR 1 Ja­
ponii — A. Gromykl i S. Suro- 
dy. W rzeczowej .szczerej atmo­
sferze dokonano wymiany poglą 
dów na temat stosunków radziec 
kn-japońskich. Omawiano rów­
nież niektóre aktualne problemy 
międzynarodowe.

Referendum w Syrii
W Damaszku zakomunikowano 

w niedzielę, że w przyszłym mie­
siącu odbędzie się w Syrii refe­
rendum prezydenckie. Wyborcy 
syryjscy wypowiedzą się w spra 
wie nowego prezydenta. Obecna 
kadencja prezydenta H. Atada 
upływa w marcu.

Droższe przejazdy
W poniedziałek weszła w życie 

podwyżka cen biletów kolejo­
wych w W. Brytanii. Bilety po­
drożały średnio o 15 procent. 
Równocześnie o 13 procent podro 
żały bilety za przejazd żeglugą 
promow; pomiędzy Anglią i Irian 
dią. Gd niedzieli obowiązują no 
we ceny w komunikacji miej­
skiej w Hiszpanii. Bilety podro­
żały o 40 procent.

Rozmowy w Moskwie
W poniedziałek rozpoczęły’ sie 

w Moskwie rozmowy nsuustrów

Strajk głodowy
Dwaj członkowie anarchistycz­

nej grupy zachodnionlemieckiej 
Baader-Meinhof: K. Juenschke i 
M. Grashof .skazani na kary do­
żywotniego więzienia, prowadzą 
od pięciu dni „strajk głodowy”. 
Protestują oni w ten sposób prze 
ciwko trzymaniu ich od sześciu 
lat w izolacji.
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Obrady II
Konferencji 

chodzą daleko 
madzenie w Sali

Krajowej 
PZPR wy- 
poza zgro- 
Konareso-

wej warszawskiego Pałacu 
Kultury i Nauki. Nie tylko 
dlatego, że — dzięki radiu 
i telewizji — w tym sa­
mym czasie toczą się przy 
udziale całej zainteresowa­
nej nimi Polski. Także — 
a chyba przede wszystkim 
— dzięki temu, iż w pra­
cach Konferencji, w sfor­
mułowaniach wygłoszonego 
na niej referatu znajdują 
odzwierciedlenie dorobek i 
doświadczenie jakże wielu 
spośród nas.

Kiedy na Konferencji za­
powiedziano kolejną pod- 
royżkę płac minimalnych i 
kontynuowanie tej polity­
ki w następnych latach — 
to odczuliśmy to jako skon­
kretyzowany do obecnych 
możliwości wynik naszej 
oracy i naszych inicjatyw. 
Może jeszcze powszechniej­
sze dążenia odzwierciedla 
zapowiedź dalszego zwięk­
szania budownictwa miesz­
kaniowego. Wielu ludzi od­
czuwa jako spełnianie swo­
ich postulatów te sformu­
łowania, które mówią o pa­
trzebić 
działań

energiczniejszych 
na rzecz wiązania

wzrostu wynagrodzeń z po­
prawą jakości i wydajności 
pracy. Inni znajdują suwie 
myśli w zapowiedzi — kie­
dy tylko powstaną ku temu
możliwości wprowadze­
nia zasiłków dla matek ko­
rzystających trzyletnich
urlonów przeznaczonych na 
wychowanie dzieci.

Przukłady można mno­
żyć. Niemal każdy znajdzie 
w materiałach Konferencji 
także swoje myśli, potwier­
dzenie własnych dążeń czy 
przemyśleń. Po prostu po­
twierdzenie wartości i słusz 
ności tego, z czym wystę­
pował na zebraniu partyj­
nym, na konferencji samo­
rządu, podczas spotkania z 
radnymi czy też w innej 
formie. I w tum właśnie 
zawiera się realność posta­
nowień. które zapadna na 
tak ważnym forum, partyj­
nym. jakim, jest Tl Krajo­
wa Konferencja PZPR.

TK

głoroczne zadania przekroczy­
ły o 900 min zł.

Stanisława Karbowska — 
rolniczka ze wsi Przyczyna 
Górna gmina Wschowa, woj. 
leszczyńskie: w województwie, 
które reprezentuję, wielu rol­
ników powiększa swoje gospo 
darstwa, rozwija hodowlę i 
produkcję. Jest to wynik pra­
widłowego rozumienia polity­
ki partii i państwa, jest to 
efekt korzystnych rozwiązań, 
jakie ta polityka w życiu na­
szej wsi przyniosła.

Chciałabym szczególnie pod 
kreślić znaczenie zaopatrzenia 
emerytalnego. Uważam, że 
jest to najcenniejsza społecz­
nie decyzja. Umiemy to doce­
nić. Podejmujemy więc czyny 
produkcyjne i społeczne, przy 
spieszamy tempo produkcji 
żywności.

My, rolnicy, chcąc pracować 
lepiej, szukamy nowych roz­
wiązań, takich jak gospodar­
stwa specjalistyczne, zespoły 
produkcyjne i różne formy 
kooperacji między sektorami. 
W jednym z takich zespołów 
pracuję z moim mężem. Od­
chowujemy rocznie 2 000 war 
chlaków i 100 tuczników. W 
ubiegłym roku sprzedaliśmy z 
każdego ha 1500 kg żywca.

Jesteśmy krytyczni zarówno 
w stosunku do swojej działał 
ności, jak i do działalności in­
nych. Są różne sprawy, które 
zabierają czas i niepotrzebnie 
denerwują. Dla przykładu: 
opieramy hodowlę na prosię­
tach z zakupu. Dotychczas za 
kupujemy te prosięta na tar­
gowiskach no kilka sztuk. Ile 
trzeba tracić na to czasu i ner 
wów!

Inna sprawa — to nawozy 
mineralne. Ich dotychczasowe 
dostawy są nierytmiczne, szcze 
golnie w okresach, kiedy są 
najbardziej potrzebne. Niezro 
zumiały jest też brak drob­
nych części i narzędzi — np. 
śrub do przykręcania lemie-

łecznej aprobaty w woj. łom 
żyńskim otpracowaino program 
wdrażania reformy, kierując 
się przede wszystkim chęcią 
zapewnienia jak najlepszego 
startu życiowego młodzieży, 
która rozpocznie naukę w ro­
ku szkolnym 1978/79. Dzięki 
organizacji szkół zbiorczych
zlikwidowano wiele 
placówek szkolnictwa, 
oświaty w regionie 
się m. in. objęciem aż 
centa dzieci 6-letnich

słabych 
Rozwój 
wyraża 

99,2 pro 
wycho-

waniem przedszkolnym. O 50 
procent zwiększył się nabór 
uczniów do szkół rolniczych. 
Szczególną wagę przywiązuje 
się do pracy ideowo-wycho- 
wawczej wśród młodzieży 
oraz do doskonalenia kiwałif 1 
kacji nauczycieli.

Józef Grygiel członek
KC, I sekretarz KW w Czę- 
Stochowie obszerną część swe 
go wystąpienia poświęcił pro 
blemotm właściwego planowa-
nia gospodarki i 
umacniania rangi 
robotniczych w 
Przypomniał, że

konieczności 
samorządów 
tym dziele, 
wielokrotnie

— już po analizach i decyz­
jach KSR — dokonuje się ko 
rekty planu w dół. Podważa 
to dyrektywny charakter uła­
nów gospodarczych, narusza 
zasadę samorządności Mówca 
podkreślił potrzebę zwiększe­
nia skuteczności planowania, 
tak aby w jego wskaźnikach 
znalazły się wszystkie znane 
działaczom terenowym, real­
ne rezerwy rozwoju gos poda r 
czego. Jest to zagadnienie na i 
ważnieisze, od niego uzależ­
nione jest pełne powodzenie 
założeń manewru gospodarcze 
go, sformułowanego na IX 
Plenum KC PZPR.

Jan Jędryczka. — I sekre­
tarz OOP, mistrz w Zakła­
dach Przemysłu Dziewiarskie
go „Jar łan” w 
woj. przemyskie.

Jarosławiu. 
przedstawił

mu nie znajdują 
Warszawie, bazy

w Polsce, w 
społecznej

dla swej działalności. Dzieje 
się tak dlatego, że spoleczeń 
stwo naszego kraju identyfi­
kuje się z socjalizmem, z pań­
stwem ludowym.

W imieniu 37-tysięcznej za 
łogi Kombinatu im. Lenina w 
Krakowie głos zabrał Józef 
Nowotny — członek KC, I se­
kretarz KF w Hucie im. Le­
nina w Krakowie. Hutnicy — 
powiedział on — realizują 
swe zadania, wynikające z 
programu rozwoju kraju u- 
chwalonego na VII Zjeździe 
PZPR, mając świadomość, iż 
produkując stal i wyroby hut 
nicze, wychodzą naprzeciw po 
trzebom społeczeństwa w dzie 
dżinie budownictwa mieszka­
niowego. motoryzacji, produk­
cji szeregu artykułów pow­
szechnego użytku, mechaniza­
cji rolnictwa. Wizmożonym wy 
siłkiem. wykorzystując wiedzę 
i kwalifikacje załogi — stwier 
dził on — możemy skutecznie 
łagodzić trudności. Urucha­
miamy rezerwy tkwiące w do 
świadczeniu, wiedzv zawodo­
wej. przywiązaniu do zakładu 
pracy i do zawodu. Efektem 
tej mobilizacji jest dostarczę 
nie orzez załogę kombinatu 
od VII Zjazdu PZPR ponad­
planowych wyrobów hutni­
czych o wartości przeszło 570 
min zł.

tywy ludzi pracy. Najważniej­
szym obecnie zadaniem akty­
wu gminnego jest tworzenie 
warunków do dalszego inten­
sywnego rozwoju rolnictwa — 
poprzez przekazywanie ziemi 
tym, którzy potrafią na niej 
najlepiej gospodarować, od­
działywanie na strukturę za­
siewów, tworzenie nowych 
gospodarstw specjalistycznych, 
ściślejszą współpracę przemy­
słu z rolnictwem i instytucja­
mi obsługującymi gospodarkę 
rolną.

Mieczysław Grad, zastępca 
członka KC, sekretarz CRZZ 
podkreślił, że 12-milionowa 
rzesza związkowców polskich 
wiąże z obradami II Krajowej 
Konferencji PZPR nadzieje na 
przyjęcie takiego programu 
dalszej pracy, który pozwoli 
w pełni urzeczywistnić zało­
żenia VII Zjazdu partii. Trak­
tując program partii jako włas 
ny — powiedział — będziemy 
podejmować wielorakie działa 
nia dla szerokiego rozwoju 
współzawodnictwa pracy, któ 
rego celem jest wysoka jakość 
produkcji, lepsze wykorzysta­
nie maszyn i urządzeń, paliw 
i surowców, efektywność gos­
podarowania.

Jerzy Grochmalicki za-

Jerzy Zasada ezłonek
KC. I sekretarz KW w Pozna
niu, poświęcił wiele
pracy 
nizacji 
rej w 
zależą

terenowych 
partyjnych, 

znacznym
od

uwagi 
orga- 
któ-

stopniu
wyniki społeczno-

KSR-y w Kaliskiem
Dokończenie ze str. 1

Lepiej niż w roku ubiegłym 
zapowiadają się rezultaty roz­
poczętych nowych zadań w 
Ost rzeszowskiej Fabryce Obra 
biarek Specjalnych „Ponar” — 
największego w kraju produ­
centa sprzęgieł elektromagne­
tycznych do obrabiarek. Po za 
kończonym pierwszym etapie 
rozwoiu przedsiębiorstwa za­
twierdzony przez KSR plan 
na rok 1978 zakłada wzrost 
produkcji o 15,8 procent. War 
tościowo zadania sprzedaży 
wyrobów przekroczyć maja 
900 min złotych, z czego po­
nad 600 min złotych przezna­
cza się na eksport, głównie do 
ZSRR. W tym roku nowością 
będą trzy typy sprzęgieł 
elektromagnetycznych wielo- 
płytowych oraz inne próbne 
serie podobnych urządzeń.

(par)

POGODA
Poznańskie Biuro Prognoz In­

stytutu Meteorologii i Gospodar­
ki Wodnej przewiduje na dziś 
w Wielkónolsce: zachmurzenie 
duże z większymi przejaśnienia­
mi, opadv deszczu ze śniegiem, 
rano — mgły.

Temperatura minimalna minus 
3 stopnie, maksymalna plus 2 
stopnie. Wiatry słabe i umiarko­
wane .okresami dość silne.

Wczoraj o godzinie 19 zanoto­
wano następujące temperatury: 
w Poznaniu o sfonni. Kaliszu 
n stonni, w Koninie 0 stopni, w 
Lesznie minus 1 stopień, w PVe 
minus 1 stopień; ciśnienie 757,4 
mm.

Są to może problemy w ska 
li kraju małe, ale dla nas — 
rolników ważne. Cieszy nas 
Więc zawarta w referacie za­
powiedź stałego polepszania 
zaopatrzenia rolnictwa.

Człon ek KC, I sekretarz 
KW w Opolu — Andrzej Ża­
biński zameldował uczestni­
kom II Krajowej Konferencji 
PZPR, że Ziemia Opolska -- 
mimo 3 ubiegłorocznych po­
wodzi — w nełni zrealizowa­
ła zadania roku 1977 r. w bu 
downictwie, przekroczyła za­
dania produkcji rynkowej i 
eksportowej. pomyślnie wyko 
nała plan skupu płodów rol­
nych. Mówca podkreślił. że 
w latach 70-tych na terenie 
woj. opolskiego wzniesiono 70 
obiektów ważnych dla gospo­
darki kraju. Za sorawę naj­
ważniejsza wojewódzka organ i 
zacia uartyjna w Opolu uważa 
racjonalne wykorzystanie te­
go nowoczesnego zaplecza oro 
dukcyjnego. talk w przemyśle 
jak i w rolnictwie.

Józef Pacer — członek KC 
szlifierz w Stoczni im. Lenina 
w Gdańsku stwierdził, że TI 
Krajowa Konferencja PZPR 
jest ważnym wydarzeniem w 
żvciu partii i całego narodu. 
Problemy jakie ona podejmu­
je. sa żywotne dla przyszłości 
całego narodu i rozwoiu całej 
naszej gos ood arki. Delegaci 
woj. gdańskiego przychodzą na 
konferencje z bogatym dorob 
kiem. którego najbardziej wy 
mowaym przykładem jest roz 
wój przemysłu okrętowego. 
Skupia on nowoczesny poten­
cjał przemysłowy i kadry wy 
kwal if ikowan vch s pec i al i s - 
tów. dane produkcje spełniała 
ca stale wzrastające wymogi

na przykładzie swego zakładu 
wysiłek załort prowadzący do 
uzyskania dobrych efektów 
produkcyjnych. Stwierdzić że 
jakość i nowoczesność stała 
się obecnie sprawa pierwszo­
planową dla młodej załogi za 
kładów „Jarlan”. organizacji 
partyjnej i aktywu robotnicze 
go. Wskazał na role zakłado­
wej organizacji partyjnej w 
unowocześnianiu produkcji.
Podkreślił 
strzów w 
uznaniem 
decyzjach

też znaczenie mi- 
zakładzie pracy i z 
wypowiedział sie o

n artr i. zmierza j a -
cvch do umocnienia roli mi­
strza.

Następnie ogłoszona została 
około 2-godzinna przerwa w 
obradach II Krajowej Konfe­
rencji PZPR.

Po przerwie wznowiono ob­
rady.

Anna Słowikowska — rol­
niczka ze wsi Smieciuchówka, 
gmina Przeroś!, woj. suwal­
skie — wiele uwagi poświęci 
ła sprawom rozwoju produk­
cji rolnej i sytuacji kobiet 
wiejskich. Wskazała ona na 
potrzebę rozwijania specjalis­
tycznych gospodarstw rol­
nych, w których praca jest 
lepiej zorganizowana i wpły­
wa korzystnie na warunki żv 
cia rodzin wiejskich. Rolnicy 
woj. suwalskiego sa więc za­
interesowani w rozwijaniu u- 
kierurkowanej produkcji rol­
nej. Organizacje partyjne na 
wsi — powiedziała rolniczka 
— powinny wiecei uwagi Po­
święcać np. zagadnieniom o- 
pieki nad dziećmi — abv tvm 
samym nomóc w pracy kobie­
tom wiejskim.

gospodarcze regionu. Prak­
tyka wykazuje — powie­
dział — że tam, gdzie jest 
prężna organizacja partyjna, 
uzyskiwane sa lepsze wyniki 
produkcyjne. Mówca wskazał 
zwłaszcza na znaczenie gmin­
nych organizacji partyjnych, 
które stały się kierowniczym 
ogniwem w terenie. Oceniając 
ubiegłoroczne wyniki rozwoju 
społeczno-gospodarczego regio 
nu. J. Zasada zameldował Kon 
ferencji o wykonaniu i prze­
kroczeniu ubiegłorocznego nia 
nu regionu, w tym planu 
produkci i n a zaopatrz en ie 
rynku. Mówca zwrócił uwagę 
na potrzebę oszczędnego gos­
podarowania surowcami oraz 
precyzyjnego planowania oro- 
dukcji i dvstrvbucii poszuki­
wanych artykułów i materia­
łów.

Tadeusz Porębski — czło­
nek KC, rektor Politechniki 
Wrocławskiej, mówił o umac 
ni ani u się pozycji nauki w 
gospodarce kraju. W ostatnim 
okresie wdraża sie w Polsce 
około 4 000 różnych opraco­
wań technicznych i technolo­
gicznych. które w 90 procen­
tach sa dziełem polskich uczo 
nych. Mówca podkreślił, że 
mecharwizm regulujący przy­
pływ opracowań naukowych
do praktyki nie jest
doskonały;
przemyśleń

Bolesław
nek KC, I

wymaga
jeszcze 

dalszych
i ulepszeń.
Koperski — czło- 
sekretarz Komite-

Dzisiejszy serwis informacyjny 
opracował Andrzej Piechocki.

Henryk Szablak sekie-

rynku światowego. Statki 
muja drugie miejsce no
gh’ w naszwn eksn

Franciszek Scbmi 
nek KW w Łomżv,

zai- 
we-

•— czło 
dyrektor

Gmiinnej Szkoły Zbiorczej w 
Kuleszach Kościelnych, zwró- 
c:ł uwagę na fakt, iż na rok 
1978 przypada noczatek refor 
mv systemu oświaty, która do 
konuje się na tle ogólnego 
rozwoju społeczno-gospoda r- 
czego kraju. W klimacie spo­

tarz Komitetu Warszawskie­
go. omawiajac bujny rozwój 
wszystkich dziedzin życia gos 
podarczego. społecznego i kul 
turalnego, w woj. stołecznym, 
stwierdził, że warszawska or­
ganizacja partyjna szczególna 
uwagę przywiąiwie do przy­
spieszenia temna budowni­
ctwa mieszkaniowego. wyko­
rzystując w tvm celu bot en - 
ciał przedsiębiorstw orzemy- 
słowvch. Mówiąc o potrzebie 
intensyfikowania pracy ideo­
wej. o wychowaniu młodego 
pokolenia, H. Szablak stwier­
dził. że przeciwnicy socializ-

tu Łódzkiego stwierdził, że 
konferencja ma na celu okre­
ślenie mobilizującego progra­
mu, który zmusi wszystkich do 
bardziej efektywnego gospo­
darowania i skutecznego dzia­
łania w innych dziedzinach ży 
cia. Obecnie chodzi o to, aby 
prawidłowo określić i zrealizo 
wać założenia manewru gos­
podarczego. W woj. łódzkim, 
gdzie skupia się wielki poten­
cjał przemysłowy, zwraca się 
obecnie uwagę na rozwój pro 
dukcji rynkowej. Wysiłkom 
tym towarzyszy jednocześnie 
działalność mająca na celu 
podnoszenie jakości produkcji 
i zwiększenie eksportu.

Alojzja Kopalko — członek 
Egzekutywy KMiG, naczelnik 
miasta i gminy Koronowo, 
woj. bydgoskie stwierdziła, że 
również na terenie jej gminy 
zaszły pozytywne przemiany 
po reformie administracji te­
renowej kraju. Reforma poz­
woliła przede wszystkim 
na pełniejsze wykorzystanie 
uprawnień urzędów gminnych 
i na wzrost społecznej inicja-

stęoca członka KC. I sekretarz 
KW w Wałbrzychu stwierdził, 
że wojewódzka organiizacja 
partyjna skuoia dziś swą uwa 
gę na umacnianiu autorytetu 
partii, upowszechnianiu jej de 
cyzji i postanowień. Mówiąc 
o rozwiązywaniu trudnych 
problemów gospodarczych i 
soołecznych, wskazał na po- 
t^ebe opierania decyzji o opi 
nie wszystkich obywateli. Po 
maga to w ustaleniu orieryte 
tów w rozwoiu wojewódzAwa.

Ostatni przed kolejna przer 
wa zabrał głos Antoni Hu­
czek —■ członek Egzekutywy 
KW w Bielsku-Białei. I sekre 
tąrz KF w Fabryce Samocho­
dów Małolitrażowych. W imię 
niu 34-t^ięczinei załogi złożył 
konferencii meldunek o tym, 
że pomyślnie rozwija się oro 
dukcja samochodów małoli­
trażowych. W ciągu ostatnich 
dwóch lat zrealizowano plan 
nrodulkcii i ooczyniono takie 
przygotowania techniczne^ or 
eamizacyjne i kadrowe, które 
wrwóla w bieżąc5«m roku wv 
konać 200 000 „Fiatów 126 p”.

Grażyna Szadkowska — I 
sekretarz KZ w Radomskich 
Zakładach Przemysłu Skórza­
nego „Radoskór” poinformo­
wała o pozytywnych wynikach 
gospodarczych przemysłu woj. 
radomskiego, w szczególności 
zaś o wysokiej dynamice eks­
portu. Sukcesy te — stwier­
dziła — nie przesłaniają nam 
jednak trudności i napięć. Na 
dal występuje niegospodarność 
i brak dyscypliny. Zjawiska 
te trzeba jak najszybciej wy­
eliminować. Osiągnięcia wyni­
kające z realizacji polityki so­
cjalnej, określonej w uchwa­
łach partii — powiedziała G. 
Szadkowska — tworzą coraz 
lepsze warunki pracy. Stwier­
dziła również, iż zapowiedzia­
ne w referacie Biura Politycz 
nego KC PZPR opracowanie 
programu skracania czasu pra 
cy ma szczególne znaczenie dla 
pracujących kobiet.

Jan Heigelman — zastępca 
członka KW w Olsztynie, dyr. 
Kętrzyńskiego Zjednoczenia 
Rolniczo-Przemysłowego zamel 
dował o tym, że woj. olsztyń­
skie, którego główną dziedzi­
ną gospodarki jest rolnictwo, 
wykonało wszystkie przewi­
dziane planem 1977 roku ’ za­
dania gospodarcze. O pomyśl­
nych wynikach — stwierdził 
— zadecydowało przede wszy 
stkim lepsze wykorzystanie 
środków produkcji, jak też 
działania służące polepszaniu 
warunków życia i pracy rol­
ników.

Leon Kotarba — zastępca 
tałtonka KC, I sekretarz KW 
w Rzeszowie, zwrócił uwagę 
na /konieczność przestrzegania 
dyscypliny zużycia materia­
łów — tak w inwestycjach, 
jak i w produkcji. Każda 
oszczędność uzyskana tą drogą 
— w ostatecznvm rachunku 
przeznaczona być może na roz 
wój budownictwa mieszkanio-

wego. Problemy mieszkaniowe 
są bowiem obecnie w centrum 
zainteresowania społecznego. 
Dla rozszerzenia programu 
mieszkaniowego wiele można 
zrobić, wykorzystując miej­
scowe inicjatywy np. dla po­
dejmowania produkcji kru­
szyw, cegieł itp. Znaczne re­
zerwy kry ją się jeszcze w or­
ganizacji placów budowy i w 
zwiększaniu wydajności fa­
bryk domów.

Młode pokolenie — powie­
dział Krzysztof Trębaczkic- 
wicz — zastępca członka KC, 
przewodniczący Rady Głównej 
FSZMP — jest dumne z osiąg 
nięć swej Ojczyzny, w których 
tworzenie wnosi swój znaczą­
cy wkład. Oddani sprawie bu­
dowy socjalizmu, młodzi wi­
dzą w programie partii szan­
sę spełnienia swych życio­
wych potrzeb i pokoleniowych 
ambicji. Program wielkiego 
przyspieszenia zagwarantował 
pełne zatrudnienie milionom 
młodych ludzi, uczynił realną 
perspektywę rozwiązania pro­
blemu mieszkaniowego. Poko­
leniu wstępującemu w życie to 
warzyszy nieustanna troska i 
pomoc ze strony kierownictwa 
partii i państwa. Młodzi zys­
kują pełne prawa współgospo­
darzy kraju. W powszechnym 
odczuciu całej polskiej mło­
dzieży — program partii jest 
jej programem.

W chwili oddawania nume­
ru do druku — trwała dysku­
sja.

Konferencja przyjęła — do­
ręczone uprzednio delegatom 
— sprawozdanie Komisji 
Mandatowej. Stwierdza się w 
nim, że mandaty delegatów na 
II Krajowa Konferencję 
PZPR otrzymało 2152 towarzy 
szy — w tym 298 członków 
centralnych władz partii i 
1854 towarzyszy wybranych, 
zgodnie z zatwierdzonymi 
przez Sekretariat KC zasada­
mi i trybem wyboru delega­
tów. na posiedzeniach plenar­
nych komitetów wojewódz­
kich, komitetów partyjnych 
okręgów wojskowych, rodza­
jów wojsk. Wśród delegatów 
1187. tj. 55,2 procent uczestni 
czyło bezpośrednio w wypra­
cowaniu i uchwalaniu orogra 
mu VII Zjazdu jako delegaci 
na zjazd.

Wśród wybranych na konfe 
rencję delegatów 45,7 procent 
stanowią robotnicy zatrudnię 
ni bezpośrednio w produkcji, 
transporcie i budownictwie, a 
12 procent — rolnicy.

Komisja Mandatowa stwier 
dziła. że II Krajowa Konfe,ren 
cia PZPR w przedstawionym
sk ładzie 
partii i 
pracy.

wyraża opinię całej 
szerokich rzepz ludzi

Pod adresem Komitetu Cen
tralnego i 
Krajowej 
napływają 
cia obrad 
gramów i

do Prezydium II 
Konferencji PZPR 
od chwili rozpacze 
tysiące listów, tele 
meldunków, zawie-

rających słowa gorących poz­
drowień i serdecznych życzeń 
od ludzi pracy ze wszystkich 
środowisk zawodowych i re­
gionów Polski.

Proste, szczere, 
słowa pozdrowień 
są osobiście do I

serdeczne 
k ierowane 
sekretarza

Komitetu Centralnego PZPR 
— od górników kopalni „Sos­
nowiec”. gdzie Edward Gie-
rek jest członkiem , 
partyjnej, a także 
k ów „ Czerwon ego 
kooalni „Pokój”, 
„Siersza”.

Owocnych obrad 
wardowi Gierkowi.

organizacji 
od górni* 
Zagłębia”, 

„Lenin”,

życzą ISd- 
Komiteto

wi Centralnemu partii i uczę 
sinikom II Krajowej Konfe­
rencji PZPR hutnicy z kombi 
natu „Katowice”, huty „Jed­
ność” w Siemianowicach, hut: 
„Batory” i „Szczecin”. Życze­
niom i pozdrowieniom towa­
rzyszą jednocześnie zapewnie­
nia o nieszczedzeniu wysił­
ków dla wykonania tegorocz­
nych i przyszłych zadań spo* 
łeczno-wcspcdaTezych. dla o& 
nej realizacji te^o. co postara 
wi II Krajowa Konferencja.

PAP
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0 konsekwentną realizację programu podnoszenia jakości pracy 
i warunków życia, o dalsze umocnienie przewodniej roli partii

i pogłębienie moralno-polifycznej jedności narodu
Referat Biura Politycznego KC PZPR wygłoszony przez I sekretarza KC, Edwarda Gierka

(OMÓWIENIE)

Referat Bliuira Polityczne­
go KC PZPR wygłoszo­
ny przez Edwarda Gier 

ka podkreśla, że życie po­
twierdziło słuszność strategii 
społeczno — gospodarczej na­
kreślonej u progu obecnego 
dziesięciolecia. W wyniku kon 
sekwentnej realizacji linii VI 
i VII Zjazdu partii, dzięki o- 
fiamej pracy klasy robotni­
czej, rolników i inteligencji, 
Polska dźwignęła się na no­
wy, wyższy poziom rozwoju. 
Zapewniło to narodowi pol­
skiemu lepsze warunki życia.

W okresie ostatnich dwóch 
lat uchwały VII Zjazdu były 
pomyślnie wyikcn vwane. Ofen 
sywnie przezwyciężając trud­
ności i dostosowując metodv 
działania do zmieniających się 
warunków pomyślnie zrealizo 
waliśmy podstawowe zadania 
społeczno — gospodarcze i u- 
trzymaliśmy wysoką dynami­
kę rozwoiu kraju. W latach 
1976 — 1977 zapewniliśmy za­
trudnienie dla wszystkich mło 
dych ludzi osiągających wiek 
pracy zawodowej. O blisko 26 
procent zwiększvły się docho­
dy pieniężne ludności. Świad­
czenia społeczne wzrosły o po 
nad 36 procent. Do nowych 
mieszkań wiorcwadziło się orze 
szło 550 000 rodzin polskich. 
Osiągnięty poziom realiza­
cji celów społecznych jest 
rezultatem szybkiego wzro­
stu produkcji przemysło­
wej. która zwiększyła się 
* 20 procent. Natomiast glo­
balna produkcja rolnictwa u- 
legła zmniejszeniu o 3,5 pro­
cent. Wpłynęło to na obniże­
nie tempa wzrostu d^ochodu na 
rodowego.

Potencjał naszego kraju 
wzbogacił się o setki nowo­
czesnych obiektów produkcyj 
nych, komunikacyjnych, komu 
nalnych i socjalnych. Tysiące 
małych pacjentów znajdzie po 
moc i leczenie w nowoczes­
nym Centrum Zdrowia Dziec­
ka. Rozpoczęliśmy budowę cen 
trum onkologicznego. Zamek 
Królewski już zdobi stolicę i 
zaczyna ęłużyć kułtuirze naro­
dowej. W żadnym dotychcza­
sowym okresie Polski Ludo­
wej, jak zresztą nigdy dotąd 
w historii, krajobraz naszego 
kraju nie zmieniał się tak szyb 
ko. Kojarząc zadania terażniej 
sze z celami przyszłości, two­
rzymy mocny fundament pod 
wolpy od wielu ograniczeń, ja 
kie dziś jeszcze są naiszv<m u- 
działem, dalszy rozwój Polski.

Mimo bardzo szybkiego 
wzrostu produkcji potrzeby 
społeczne wciąż jeszcze prze­
wyższają możliwości ich zaspo 
kajania. Zbyt mało produku­
je się jeszcze wielu poswukiwa 
nvdh przez ludność wyrobów. 
Równocześnie od 7 lat prowa- 
dizómy konsekwentnie polity­
kę zwiększania płac i docho­
dów ludności. Polityka taka, 
odpowiadająca dążeniom lu- 

pracy, musi napotykać na 
Przeszkody w postaci wzmożo 
Pe?o nacisku na rynek. Ma­
jąc to na uwadze, rozwijaliś­
my produkcje rynkową, nie 
Mogliśmy jednak całkowicie 
wyehminrwać napięć. Zaradzi 
01 y istn i ej ą>cvm t r uidm ości om 
tym szybciej im mocniej ze- 
spoHimy wysiłki władz i stpo- 
‘eczeń&twa, powiążemy racjo- 
nałną politykę gospodarczą z 
wysoką dvscypliną społeczną, 
z obywatelską postawą, rze- 
^elnym wykonywaniem zadań.

Dotychczasowe wyniki 
rozwoju wskazują, że 
i _ istnieją możliwości, abv 

w ciągu pozostałych trzech lat 
| ^alizcwać podstawowe zało- 

suołeczn n-^isnodarcze o- 
; wreśione na VII Zjeżdz:e. W 
I centrum polityki społecznej 

znajdować się będzie 
■> ^rost płac realnych oraz re- 

dochodów ludności. W 
| bc}*vce płacowej należy bar- 
I óziej konsekwentnie wiązać

wzrost wynagrodzeń ze wzro- 
stern wydajności pracy, poprą 
wą jej efektywności i jakości. 
Istotne znaczenie ma zmniej -. 
sizenie rozpiętości między pła­
cą najniższą j przeciętną. W 
roku ubiegłym podwyższono 
płacę minimalną o 200 zł. Pro 
ponuiję — powiedział E. Gie­
rek — aby Krajowa Konferen 
cja Partyjna zaleciła dokonać 
w maju br. kolejnej podwyżki 
płacy minimalnej o 200 zł.

Zapoczątkowane zostało pod 
wyższanie rent i emerytur w 
myśl założenia, że w 1981 r. 
najniższa emerytura wynosić 
będzie 2000 zł. Wszedł w ży­
cie nowy system ubezpiecze­
nia społecznego' rzemieślni­
ków. Utworzony został Pań­
stwowy Fundusz Kombatan­
tów i Byłych Więźniów Hit­
lerowskich Obozów Koncen­
tracyjnych. Szacuje się, że wv 
płaty z tego funduszu przek.ro 
czą w latach bieżącej 5-latki 
28 mlj zł. Historyczne zna­
czenie m.a system emerytalny 
dla rolników i ich rodzin. Dą­
żyć będziemy do dalszej po­
prawy poziomu życia emery­
tów i rencistów. Istnieje m. 
in. potrzeba stopniowego 
zwiększania pomocy emery­
tom i rencistom, mającym na 
swoim utrzymaniu małżonka. 
Konferencja powinna zalecić 
podjęcie prac nad przygoto­
waniem odpowiednich rozwią 
zań w tym zakresie.

Z^almfenną cechą naszej 
humanistycznej polityki 
jest wynikająca z troski 

o przyszłość narodu dbałość o 
sprawy rędziny. Rozszerzone 
zostały uprawnienia ' kobiety- 
matki. zwłaszcza pracującej 
zawodowo; wprowadzono m. 
in. prawo do 3-letniego bez­
płatnego urlopu. Liczba ko­
biet wykorzystujących to u- 
prawnienie bvłaby wyższa, 
.gdyby można było kobietom 
tam przyzn ać odpowiedni o nie 
kończy zasiłek finansowy. Wv 
maca to jednak poważnvch 
nakładów i może być- realizo­
wane jedynie stopniowo. W 
zależności od wyników gosioo- 
darczvch można będziie w b;p 
żącym 5-leciu zaiooczątkować 
rozwiązywanie również tego 

'‘problemu. Będziemy również 
wzbogacać formy i zakres po­
mocy dla rodzin wielodziet­
nych i młodych małżeństw.

Na lata 1976 — 1980 założo- 
nv został wzrost nakładów na 
zdrowie i opiekę społeczną ę 
prawie 60 procent w stosun­
ku do poprzedniego 5-leoia. 
Coraz większą rolę w tych na 
kładach odgrywają środki 
NFOZ. Rozbudowę obiektów 
ochrony zdrowia należy trak­
tować jako zadiatnic o wielkiej 
wadze sipołecznej. Duże zna­
czenie przywiązujemy rów­
nież do ochrony człowieka w 
środowisku pracy. W ostiatnich 
latach nastąpiła także istotna 
rozbudowa i modernizacja ba 
zy wypoczynkowej. Obecnie 
na czoło wysuwa się efektow­
ne i sioołeczoie sprawiedliwe 
gosncdrrowiarilie tą bazą.

Zgodnie z postanowieniami 
VI Zjazdu partii, od 1972 r. 
następuje stopniowe zmniej­
szanie czasu pracv przez woro 
wad zanie dodatkowych dni 
wolnych i rozszerzanie 4-bry­
gadowego systemu pracy. Skra 
ca się czas pracy na stanowi­
skach. na których występuje 
znaczne zagrożenie dla zdro­
wia. Proponuje — powiedział 
I sekretarz KC PZPR — aby 
Konferencja rzn^wi
ooracowanie kompleksowego i 
długofalowego planu dalszego 
skracania czasu pracy.

W ciągu minionych trzech 
10-leci ludność Polski wzrosła 
o pranie 12 mjn. Jert nas obec 
nie blisko 35 min. Przeszło no 
Iowa ludności mq poniżej 28 
lat. Średnia długość życia 
wzrosła w Polsce w ciągu o- 
statnich trzech dekad o około 
10 lat. Rosna°a Pc^ba za­
wieranych małżeństw (ponad

woju hodowli, należy intensy­
fikować produkcję roślinną, 
zwiększać zasoby pasz włas­
nych w gospodarstwach rol­
nych. Niezbędne jest optymal 
ne wykorzystanie gruntów roi 
niczych.

Dbamy o opłacalność pro­
dukcji rolnej, zapewniamy 
wzrost dostaw środków pro­
dukcji, rozszerzamy pomoc 
materialną i kredytową dla 
gospodarstw rolnych. Ta poli 
tyka cieszy się zaufaniem i 
poparciem wsi polskiej.

Problemem społecznym szcze 
gólnej wagi jest budownictwo 
mieszkaniowe. W latach 1976 
— 1980 należy zbudować łącz 
nie z zadaniami dodatkowymi 
1.575.000 nowych mieszkań. W 
1977 r. zwiększyliśmy dodatko 
wo nakłady na budownictwo 
mieszkaniowe o prawie 10 mld 
zł. Plan na rok bieżący po­
większą te nakłady w stosun­
ku do założeń planu 5-letnie- 
go o dalszych 14 mld zł. W la 
tach nastęonvch trzeba bedzie 
również zwiększyć środki na 
budownictwo mieszkaniowe. 
Konieczne przy tym będzie 
dalsze wzmocnienie przedsię­
biorstw budownictwa ogólne­
go o część potencjału budow­
nictwa przemysłowego. Będzie 
się nadal popierać rozwój spół 
dzielczości mieszkaniowej i do 
skonalić jej działalność. Pań­
stwo tworzy również coraz ko 
rzystniejsze warunki kredyto 
we i materiałowe dla budow­
nictwa jednorodzinnego.

VII Zjazd na czoło zadań 
gospodarczych wysunął poprą 
wę efektywności gospodaro­
wania. Najistotniejsze znacze­
nie ma pełne wykorzystanie 
potencjału wytwórczego i wy 
sokich kwalifikacji pracowni­
czych, racjonalne inwestowa­
nie, polepszanie kooperacji 
oraz oszczędne wykorzystanie 
paliw, energii, surowców i ma 
terialów.

Poprawa efektywności gos­
podarowania wymaga dalszej 
racjonalizacji wykorzystania 
zasobów pracy. Chodzi prze­
de wszystkim o likwidację 
przerostów zatrudnienia oraz 
lepsze dostosowanie jego struk 
tury oraz kwalifikacji pracow 
ników do zmieniających się 
potrzeb gospodarki narodo­
wej. Trzeba skuteczniej prze­
ciwdziałać nieuzasadnionej 
fluktuacji kadr. Niezbędne 
jest lepsze wykorzystanie 
wciąż jeszcze poważnych re­
zerw czasu pracy ludzi i ma­
szyn.

Zapotrzebowanie gospodar­
ki na energię i surowce szyb­
ko wzrasta i pokrywamy je z 
coraz większymi trudnościa­
mi. Dyktuje to z jednej stro­
ny konieczność zwiększenia 
wydobycia węgla kamiennego 
oraz szerszego wykorzystania 
węgla brunatnego do produk­
cji energii elektrycznej, >z dru 
giej zaś strony niezbędne jest 
intensyfikowanie działań zmie 
rzających do bardziej oszczęd 
nego wykorzystywania wszy­
stkich rodzajów paliw i ener­
gii.

W ostatnich 7 latach zwięk­
szono środki inwestycyjne 
przeznaczone na rozwój ko­
munikacji i transportu. Nadal 
jednak zdolności przewozowe 
nie nadążają za szybko rosną­
cymi potrzebami. Dlatego bę­
dzie kontynuowany program 
rozbudowy i unowocześniania 
całego systemu komunikacyj­
nego i transportowego łącznie 
z portami morskimi i rzeczny­
mi. Istnieje jednocześnie po­
trzeba racjonalizacji przewo­
zów, podniesienia dyscypliny 
wykorzystania środków trans­
portu. Polepszenia wymaga 
stan obsługi pasażerów, a zwła 
szcza punktualność kursowa­
nia pociągów pasażerskich.

Długofalowe korzyści eko­
nomiczne przynosi nasze] go­
spodarce pogłębienie socjali­
stycznej integracji gospodar- 
czej, zacieśnienie wię-i z go­
spodarkami krajów RWPG. 
Podstawowe znaczenie ma

300 000 rocznie) oraz ponowne 
zwiększenie przyrostu natu­
ralnego ludności stanowią 
dobrą prognozę dalszego roz- 
woju naszego narodu. Staramy 
się tworzyć po temu coraz lep 
sze warunki.

Wiatach 1976—1977 na czo 
ło społecznych proble­
mów wysunęło się zaopa 

trzenie rvnku. Podjęliśmy wie 
le wysiłków dla poorawy sy­
tuacji rynkowej. Nie zaspo­
koiło to jednak popytu w nie­
których asortymentach. Mając 
to na uwadze podwyższyliśmy 
w stosunku do ustaleń VII 
Zjazdu zadania produkcji ryn 
kowej. W tym roku przy 
wzroście o 6.6 nrocent docho­
dów pieniężnych ludności, do 
stawy towarów na rynek 
wzrosną co najmniej o 10 pro 
cent. Tak znaczne wyprzedze­
nie otwiera szansę umocnienia 
równowaiel rynkowe!. Szcze­
gólne znaczenie ma dostosowa 
nie asortymentu wyrobów do 
zapotrzebowania odbiorców, 
jak również troska o stałą po 
prawę jakości towarów. Jed­
nocześnie należy energiczniej 
zwalczać występujące wciąż 
marnotrawienie pracy i matę 
riałów w produkcji towarów 
niechodliwych, o niskiej jako­
ści. Potrzebne jest stałe dosko 
nalenie pracy handlu i syste­
mu jego powiązań z przemy­
słem.

Kontynuowana będzie polity 
ka rozwoju usług i rzemiosła. 
Chodzi zwłaszcza o rozwój u- 
sług ułatwiających pracę i ży 
cie kobiety pracującej. Ważną 
rolę spełniać powinno rzemio 
sło indywidualne, zwłaszcza 
w dziedzinie usług dla ludno­
ści zamieszkałej na wsi i w 
małych osiedlach oraz w 
zwiększaniu produkcji poszuki 
wanych artykułów konsump­
cyjnych.

W polityce cen detalicznych 
towarów i usług generalną 
wytyczną będzie takie ich 
kształtowanie, aby zapewnić 
planowany wzrost nłac i do­
chodów realnych. Zdecydowa 
nie przeciwstawiamv się nie­
uzasadnionemu pod-wyższaniu 
cen przez niektóre organizacje 
gospodarcze oraz wvcofvv.'?^:u 
z produkcji wyrobów poszuki­
wanych przez ludność. Prace 
powołanego na IV Plenum ze 
soołu partojno - rządowego 
d^s cen wykazały pogłębiają­
cą się dysprooorcję między ce 
nami żywności a cenami arty 
kułów przemysłowych. Wyka 
zały również, jak dalece obec 
ne ceny na podstawowe artv- 
kuły żywnościowe odbiegają 
od kosztów ich wytwarzania. 
Wymaga to ogromnych dota­
cji państwa do artykułów żvw 
nościowych. Głównym zagad­
nieniem przy rozwiązywaniu 
problematyki cen podstawo­
wych artykułów żywnościo­
wych jest postęp w produkcji 
rolnej. Problem cen tych ar­
tykułów będziemy rozwiązy­
wać stopniowo, w miarę pow 
stawania niezbędnych nrzesła 
nek ekonomiczno-produkcyj- 
nych.

Kluczowe znaczenie dla po 
prawy warunków życia 
społeczeństwa mą kon­

sekwentne urzeczywistnianie 
programu wyżywienia narodu. 
W ostatnich latach wzrosły 
dostawy środków produkcji 
dla rolnictwa i będą one na­
dal zwiększane. Należyte wyko­
rzystanie tych środków i s pizv 
jajacych warunków rozwoiu 
rolnictwa powinno umożliwiać 
osiągnięcie planowego wzrostu 
produkcji rolnej w bieżącym 
roku i w latach następnych. 
Wymagać to będzie jednakże 
wykorzystania wielu rezerw 
rolnictwa i gospodarki żywno 
ściowej i podniesienia efektyw 
ności gospodarowania wszyst­
kimi posiadanymi środkami. 
Należy kontynuować wysiłki 
dla pełnej odbudowy pogłowia 
zwierząt i zapewnienia roz­

przede wszystkim wszechstron 
na współpraca ze Związkiem 
Radzieckim. Ogromną wartość 
dla naszej gospodarki mają 
dostawy radzieckich paliw, su 
rowców i materiałów, a także 
maszyn i urządzeń. Wzrasta 
nasz eksport na rynek radziec 
ki.

W handlu i współpracy go­
spodarczej z krajami kapitali­
stycznymi na plan pierwszy 
wysuwa się przede wszystkim 
intensyfikacja eksportu i po­
prawa jego efektywności. Prag 
niemy też rozwoju stosunków 
ekonomicznych z krajami roz­
wijającymi się. W całej dzia­
łalności eksportowej niezbęd­
ne jest wydatne podniesienie 
jakości naszych wyrobów i 
zwiększenie atrakcyjności ofer 
ty handlowej.

Integralną cechę strategii 
partii stanowi kojarzenie 
bieżących zadań rozwoju 

społeczno-gospodarczego z za­
daniami długofalowymi. Zada­
niem o trwałym znaczeniu dla 
systematycznej poprawy wa­
runków życia i pracy społe­
czeństwa pozostanie zapew­
nienie dobrze zaopatrzonego 
oraz prawidłowo funkcjonują­
cego rynku. Zwiększać będzie­
my produkcję przemysłowych 
towarów konsumpcyjnych tak, 
aby zapewnić ich jak najszer­
szą dostępność. W szybkim tern 
pie rozwijać będziemy rolnic­
two i przemysł rolno-spożyw­
czy. Rosnącym potrzebom mie 
szikaniowym będzie musiała 
sprostać produkcja materiałów 
budowlanych oraz cały prze­
mysł mieszkaniowy. Realiza­
cja wszystkich zamierzeń w 
tej dziedzinie, co wymagać 
będzie wielkiego wysiłku ca­
łego narodu, powinna zapew­
nić w połowie lat osiemdzie­
siątych samodzielne mieszka­
nie dla każdej polskiej rodzi­
ny.

Kluczowe znaczenie w bu­
dowie siły gospodarczej nasze­
go kraju mieć będzie przy­
spieszenie po roku 1980 roz­
woju najbardziej nowoczes­
nych gałęzi i branż przemy­
słu. Obecny i przyszły rozwój 
Polski wiążemy nierozerwal­
nie ze stałym postępem w roz 
woju całej wspólnoty państw 
socjalistycznych, a przede wszy 
stkim z braterską współpracą 
z wielkim Krajem Rad.

Obecnie wchodzimy w co­
raz szersze, wzajemnie korzy­
stne związki kooperacyjne z 
gospodarką radziecką. Wyty­
czając plany dalszego rozwo­
ju kraju powinniśmy w jesz­
cze większym stopniu łączyć 
je z zacieśnianiem współpracy 
ze Związkiem Radzieckim i 
innymi krajami RWPG. Jest 
to podstawowa przesłanka dal 
szego wzrostu gospodarczego 
potencjału Polski, zwiększania 
jej siły i umacniania jej su- 
werennośeL

W minionych latach nakre­
śliliśmy długofalowe progra­
my wyżywienia narodu, bu­
downictwa mieszkaniowego, 
rozwoju bazy surowcowo-en er 
getycznej, przestrzennego za­
gospodarowania kraju, dosko­
nalenia systemu edukacji na­
rodowej. Wraz z długofalowy­
mi zamierzeniami dotyczący­
mi wielu pozostałych ważnych 
działów gospodarki narodowej, 
tworzą one podstawę spójne­
go, perspektywicznego progra­
mu rozwoju Polski.

Polityka i cała działalność 
partii konsekwentnie kie 
ruje się dążeniem do u- 

macniania patriotycznej jed­
ności narodu. U progu lat sie­
demdziesiątych, czerpiąc ze 
skarbca najlepszych polskich 
tradycji, nadaliśmy naszemu 
programowi nowy kształt po­
dejmując bezprecedensowe za­
dania społeczno - gospodarcze. 
Nasza platforma ogólnonaro­
dowa odpowiada interesom Pol 
ski, potrzebom jej teraźniej­
szości i przyszłości.

Polityka ta, służąca umac­
nianiu jedności narodu — po­
wiedział I sekretarz KC PZPR 
— sprzyjać będzie także kształ 
towaniu dobrych stosunków 
państwa z kościołem, stosun­
ków, których treścią jest współ 
działanie w realizacji wielkich 
celów narodowych i pomyśl­
ność Ludowej Rzeczypospoli­
tej.

Nasz system polityczny opar 
ty na zasadach socjalistycznej 
demokracji odpowiada potrze­
bom społecznym. Doskonalimy 
go i umacniamy. Owocnie roz­
wija się współpraca partii ze 
Zjednoczonym Stronnictwem 
Ludowym i Stronnictwem De­
mokratycznym. Działalność 
Frontu Jedności Narodu wraz 
z rozwojem samorządów spo­
łecznych obejmuje swoim za­
sięgiem wciąż nowe dziedziny 
życia, coraz szersze kręgi pa­
triotów, którym droga jest oj­
czyzna i jej rozkwit. Partia 
wysoko ceni poparcie bezpar­
tyjnych dla swej polityki, ich 
obywatelską, patriotyczną po­
stawę wobec państwa ludowe­
go. W centrum uwagi partii 
stale znajdują się sprawy roz­
woju i pogłębiania demokra­
cji socjalistycznej oraz dosko­
nalenia państwa. Idziemy w 
tej dziedzinie .słuszną drogą. 
Powinniśmy nadal doskonalić 
metodę konsultacji. Nie ma 
takich problemów, o których 
nie moglibyśmy dyskutować 
w partii i w społeczeństwie.

Nasz system polityczny za­
pewnia wszystkim lu­
dziom pracy pełnię praw 

ekonomicznych, socjalnych i 
politycznych, a jednocześnie 
gwarantuje realne możliwości 
korzystania z tych praw. Z ini 
cjatywy Klubu Poselskiego 
PZPR podjęte zostały w ubieg 
łym roku kroki w kierunku 
dalszej aktywizacji Sejmu PRL 
w wypełnianiu jego konstytu­
cyjnych funkcji. Stale dosko­
nalona jest praca Rządu PRL. 
Umacniamy naszą ludową pra 
worządność, doskonalimy sy­
stem prawny. Prawidłowo — 
w interesie państwa i obywa­
teli — działają organa ładu, 
porządku i wymiaru sprawie­
dliwości.

W sferze demokracji socja­
listycznej wysuwają się na 
czoło trzy zadania: dalsze u- 
mocnienie samorządności, pod 
noszenie poziomu pracy rad 
narodowych i ukształtowanie 
spójnego i skutecznego syste­
mu kontroli społecznej. Klu­
czowym ogniwem samorządu 
społecznego jest samorząd ro­
botniczy. Przywiązujemy wiel 
ką wagę zwłaszcza do zwięk­
szenia roli KSR-ów w opra­
cowywaniu i realizacji pro­
gramów rozwoju przedsię­
biorstw. Należy nadal trosz­
czyć się o podnoszenie pozio­
mu pracy związków zawodo­
wych, a przede wszystkim rad 
zakładowych.

Za miesiąc odbędą się pierw 
sze od czasu reformy admi­
nistracyjnej wybory do tere­
nowych rad narodowych szcze­
bla podstawowego. Prakty­
ka potwierdziła słuszność re­
formy oraz zasadność nowego 
podziału terytorialnego kraju. 
Obecnie główną uwagę sku­
pić należy na umacnianiu 
przedstawicielskich organów 
władzy ludowej. Kluczowym 
ogniwem w procesie doskona­
lenia pracy rad narodowych 
pozostaje umacnianie rad gmin 
nych i miejskich.

Kampanię wyborczą do rad 
narodowych wypełnić powin­
niśmy wielką, ogólnonarodo­
wą pracą nad podnoszeniem 
gospodarności, wyzwalaniem 
rezerw i inicjatyw. Należy 
uczynić wszystko, aby na lis­
tach FJN znaleźli się kandy­
daci, którym aktywność, po­
zycja i autorytet w środowis­
ku zapewnia poparcie społecz­
ne w demokratycznym akcie 
wyborczym.

Dokończenie na str. 4,

przek.ro
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Dla podnoszenia efektyw­
ności gospodarowania zasad­
nicze znaczenie ma kontrola 
społeczna. Celowe wydaje się 
powołanie przy radach naro-
dowych specjalnych 
w postaci komitetów 
li społecznej.

organów 
kontro-

Celem socjalizmu 
wiek rozwijający swą 
osobowość, działający

jest czło-

twórczo i potwierdzający sie­
bie w społecznej aktywności, 
ideowy, o wysokich war-
teściach moralnych, 
ny sprawom narodu.

odda- 
po-

czuwający się do współodpo- 
■wiedzialności za państwo i za 
rozwój kraju. W polityce gos­
podarczej dbać trzeba o to, 
aby w strukturze produkcji 
pierwszeństwo miały te dobra 
materialne, które jednocześnie 
służą wyższym wartościom — 
sprzyjają rozwojowi rodziny, 
uczestnictwu w kulturze i 
kształceniu się, godziwemu 
wypoczynkowi itp. Należy bar­
dziej aktywnie pracować nad

które sprawdziły się w na­
szej pracy i w naszym ży­
ciu.

Wysoko oceniamy dorobek 
polskiego ruchu młodzieżowe­
go. Jego główne zadania to 
umacnianie poczucia odpo­
wiedzialności całej młodzieży 
za sprawy narodu.

Kształtujemy i będziemy 
kształtować naszą politykę tak, 
aby nadal umacniać pozycję 
inteligencji, zespalać ją z par­
tią, z klasą robotniczą, rozsze­
rzać przed nią poła twórczej 
pracy i aktywności społecznej. 
Państwo będzie nadal konsek­
wentnie tworzyć warunki do 
rozwoju nauki. Ogromna więk­
szość polskich twórców słoi na 
gruncie aprobaty socjalizmu, 
socjalistycznego państwa, socja­
listycznych stosunków społecz­
nych. Taka ich postawa stano­
wi wielki inte^ktuałny i mo­
ralny kapitał Polski Ludowej.

wzbogacenia treści patriotycz­
nego i intemacjonalistycznego 
wychowania, pogłębienia świa­
domości obronnej wszystkich 
Polaków.

Patriotyzm przejawia się dziś 
w rzetelnej pracy, w dbałości o 
dobre imię Polski i przy­
szłość. w zacieśnianiu interna- 
cjonalistycznej jedności z brat­
nimi narodami socjalistyczny­
mi, a przede wszystkim z na-
rodem radzieckim. naszym

upowszechnianiem modelu 
sumpcji odpowiadającego 
cjalistycznym zasadom i

kon 
so- 
po-

stępowym tradycjom narodo­
wym. Zapobiegać musimy zde- 
cvdowanie powielaniu obycza­
jów konsumpcyjnych społe­
czeństw kapitalistycznych. Jed 
nym z podstawowych czynni­
ków w kształtowaniu socjalis­
tycznego modelu spożycia jest 
konsekwentna realizacja zasady 
sprawiedliwości oraz skuteczne 
przeciwdziałanie nadmiernemu 
zróżnicowaniu warunków ży­
cia. W skali powszechnej na­
leży większy nacisk położyć 
na moralne wartości i kryteria, 
na przestrzeganie socjalistycz- 
nvch norm i zasad współży­
cia.

O pomyślnych wynikach 
podjętych wielkich programów 
rozwojowych decvduie postę­
powanie ludzi. Tu kryją się 
największe nasze rezerwy. 
Moglibyśmy znacznie przyspie­
szyć rozwój gospodarki, zna­
leźć dodatkowe środki na waż­
ne sprawy społeczne, gdyby 
udało się zmniejszyć straty po 
wodowane przez niedbalstwo, 
przez marnotrastwo czasu, su­
rowców, maszyn i pieniędzy, 
przez korupcję czy wreszcie 
alkoholizm.

Wychowanie młodego poko­
lenia, przygotow-anie go do 
służby socjalistycznej Polsce 
uczyniliśmy sprawą całej par­
tii, państwa j narodu. Li­
czymy na wysokie kwalifika­
cje młodych, na ich gospodar

Kolejny fragment referatu 
poświęcony jest sprawie 
umacniania partii w okre 

sie od VII Zjazdu i jej więzi z 
całym narodem. Licząca obec­
nie ponad 2 700 000 członków 
i kandydatów Polska Zjedno­
czona Partia Robotnicza rozwi­
ja się prawidłowo. Ponad poło­
wę członków partii stanowią 
robotnicy i rolnicy. Szczególnie 
•pomyślnym zjawiskiem jest 
znaczny napływ do szeregów 
partyjnych ludzi młodych.

Rozwój naszego kraju odby­
wa się w walce klasowej. Siły 
antysocjalistyczne z zewnątrz 
inspirują i wspierają nieliczne 
grupy przeciwników socjalizmu 
wewnątrz kraju, które naduży­
wając w złej -wierze wolności 
demokratycznych demagogicz­
nie atakują zasady ustrojowe 
naszeao państwa i usiłują 
wnosić zarzewie konfliktów do 
naszego społeczeństwa. W kon­
frontacjach politycznych z prze 
ciwnikami socjalizmu partia 
znajduje pełne zrozumienie i 
pomarcie bezpartyjnych. Jest to 
dobitne świadectwo na.triotycz- 
nej dojrzałości społeczeństwa 
polskiego.

głównym sojusznikiem i przy­
jacielem.

W rezultacie konferencji hel­
sińskiej i jej Aktu Końcowego 
odprężenie stało się dominującą 
tendencją w Europie i wywie­
ra rosnący, pozytywny wpływ 
na całą- sytuację międzynarodo­
wą. Proces odprężenia ma opar 
cie w nowym układzie realnych 
sił na święcie stworzonym 
przez socjalizm. Najważniejszą 
dziś sprawą jest położenie kre­
su wyścigowi zbrojeń i zapo­
czątkowanie rozbrojenia. Jest 
to jedyna droga ku trwałemu 
i powszechnemu pokojowi. 
Właśnie tej naczelnej sprawie 
służą nowe, doniosłe inicjaty­
wy radzieckie. Wyraziliśmy 
gorące poparcie dla tych inicja 
tyw i będziemy współdziałać w 
wysiłkach na rzecz ich realiza­
cji. Przywiązujemy szczególną 
wagę d<> dialogu radziecko- 
amerykańskiego w kwestii za­
hamowania wyścigu zbrojeń 
oraz rozbrojenia.

Gorąco popieramy radziecką

pólnie przywiązujemy de sta­
łego rozwijania polsko-francu­
skiej przyjaznej współpracy. 
Podczas wizyty we Włoszech 
podpisaliśmy z oremierem Giu- 
lio Andreottim pierwszą w sto­
sunkach między obu krajami 
wspólna deklarację polityczną 
i nakreśliliśmy kierunki akty­
wizacji współ pr ac y gospod ar - 
czej. Sejm PRL j z pewnością 
całe społeczeństwo polskie z 
satysfakcją przyjęli moją wi­
zytę w Wat jąkanie i spotkanie 
z papieżem Pawłem VI.

Pozytywnie oceniamy wyni­
ki rewizyty kanclerza RFN 
Helmuta Schmidta w Polsce. 
Potwierdziła ona podstawowe 
zasady normalizacji stosunków 
pomiędzy obydwoma państwa­
mi, a także ich ważne znacze­
nie ogólnoeuropejskie, jako in­
tegralnej części szerszego pro­
cesu normalizacji i polityki od- 
prożenia.

W końcu grudnia złożył wi­
zytę w Polsce prezydent Sta­
nów Zjednoczonych Jimmy 
Carter. Podkreśliliśmy wagę, 
jaką przywiązujemy do zaha­
mowania wyścigu zbrojeń, do 
zapobieżeń i’a rozprzestrzenianiu 
broni nuklearnej i wprowadze­
niu broni neutronowej, nasze 
gorące poparcie dla klUczowe-
Ko w kwest pokoju dialogu
radzi ecko-arnerykańskiego i na­
sze oczekiwanie na rychłe za­
warcie porowmiienia o'Ograni­
czeniu zbrojeń strategicznych.

propozycję zawarcia 
mienia o wzajemnym

Sądzimy.
porożu-

wizyta sprzyjać

W roku bieżącym przypada 
60-lecie odzyfelkania przez 
Polską niepodległości no

W tegorocznym plebiscycie
brakuje zdecydowanego faworyta

Rozpoczynając wczoraj piąty 
plebiscyt' na najlepszego piłkarza 
■Wielkopolski postawiliśmy czy­
telników przed trudnym zada­
niem. Każdy z dotychczasowych 
czterech plebiscytów miał swoje­
go faworyta. Przypomnijmy, że 
najlepszym piłkarzem w roku 1973 
został Roman Jakóbczak, będący 
liderem i najlepszym strzelcem 
zespołu. Jakóbczak powtórzył 
swój sukces w 1974 roku, a wal­
nie pomógł mu w tym fakt, że 
był jedynym reprezentantem wiel 
kopolskiego piłkarstwa na mi-
strzostwach świata Mona-

,GŁOS WIELKOPOLSKI'
skrytko pocztowa 1074 

60-959 POZNAŃ

KUPON PLEBISCYTOWY
.NAJLEPSZY PIŁKARZ
WIELKOPOLSKI 1977'

1.
2.
3.
4.
5.
Imię 
oraz

i nazwisko glosującego 
dokładny adres (pisać

czytelnie dużymi literami)

nosc 
wość 
złem, 
stęo.

i nowatorstwo, wrażli- 
i odwagę w walce ze 
z tym, co hamuje po- 
Starsze pokolenie odpo-

wiada za młodzież. Naszą po­
winnością jest przekazanie jej 
tych wartości i doświadczeń,

okresie niewoli i zaborów. Po­
winniśmy w związku z ta rocz­
nicą pogłębiać w świadomości 
narodu tę prawdę, że dopiera 
zespolenie sprawy narodowej 
ze sprawą rewolucji społecznej, 
dopiero powstanie Polski Pudo­
wej przyniosło niepodważalne 
gwarancje trwałej niepodleg­
łości, pełnei suwerenności, nie- 
natuszalności bezpieczeństwa i 
pomyślnego rozwoju Polski.

W tym roku przypada rów 
rież 35 rocznica powołania Lu­
dowego Wojska Polskiego. Ju­
bileusz ten przyczynić się po­
winien do umocnienia zwar­
tości morału onolitycznej i go­
towości bojowej jego szeregów,

czenau się produkcji bomby 
neutronowej.

Dążymy do tego, aby w każ 
dej dziedzinie naszej polityki 
zagranicznej umacniać między­
narodową pozycję PRL, wnosić 
godny jej wkład do sprawy so­
cjalizmu i pokoju. W ciągu md- 
nionego 7-łecia. wspólnie z 
KPZR i jej lenin owsik im kie­
rownictwem, przy doniosłym 
osob:stym wkładzie Leonida 
Breżniewa^ zacieśniliśmy bra­
terskie stosunki nol-sko-radziec- 
kie. Są one dziś bliższe i bar­
dziej wszechstronne miż były 
kiedykolwiek. Wchodzimy w 
wyższy etan ich rozwoju. Jed­
ność i współdziałanie ze Związ­
kiem Radzieckim jest podsta­
wowym czynnikiem umacsilania 
zwartości całej wspólnoty 
państw socjafłistycznych. Ak- 
tvwmie rozwiiiamy naszą te^^nół 
pracę z Czechosłowacją i NRD, 
oraz z Inpymi państwami Ukła­
du Warszawskiego. Rozszerza­
my przyjacielskie stosunki ze 
wszystkimi państwami socjali-

W oparciu o zasady pokojo­
wego współistnienia ukła­
damy nasze stosunki z 

państwami zachodnimi. Moja 
ponowna wizyta we Franci! na 
zaproszenie prezydenta Valere- 
so Giscarda d’Estain.g — siwi er 
dził Edward Gierek — raz jesz­
cze podkreśliła wagę, jaką obo-

będzie dalszemu pomyślnemu 
kształtowaniu stosunków pol- 
sk n-a m er yk a ńskich.

Edward Gierek podlcreślił 
dalej, że narody pragną trwa­
łego, pokoju. Nikt — żadna ide- 
ologia> żadna siła społeczna, 
żaden ustrój nie uczynił tvle 
dia praw narodów i .praw czło­
wieka ile nezynćł i czyni so­
cjalizm.

Polska dążąc dn wznoszenia 
maksymalnego wkładu w umac 
nianie bezip:eczeństwa i poko­
ju, do rozwijania konstruktyw­
nej współpracy międzynarodo­
wej w Europie, udziela popar­
cia wysiłkom zmierzającym do 
wy g as? en i a ognis k kon f! iktów 
i do rozszerzenia odprężenia 
w innyeh regonach świata; mie­
dzy innymi podziela opinię, że 
sorawiediiwe i trwałe uregulo­
wanie problemów Bliskiego 
Wschodu możliwe jest tylko 
poprzez kompleksowe rozstrzyg 
nięcia, których osiągniecie da­
łoby wznowienie konferencji 
genewskie j..

Niezłomnym dążeniem pol­
skich komunistów — oświad­
czył na zakończenie Edward 
Gierek — jest zapewnienie na­
szemu narodowi dostatniego 
życia i wszechstronnego roz­
woju. utrwalenie godnej noży-
cji Polski w św! ecie. Sa to

$ *

chium. W 1975 roku najlepszym 
piłkarzem został Jan Karwecki, 
będący wówczas w kadrze naro­
dowej i uczestniczący w tournee 
reprezentacji po Ameryce Północ 
nej. Najlepszym piłkarzem 1976 
roku czytelnicy wybrali Andrzeja 
Turka, który jako jedyny brał w 
konsultacjach kadry narodowej 
organizowanych przez trenera 
Jacka Gmocha. W tegorocznym 
plebiscycie do miana najlepszego 
piłkarza Wielkopolski 1977 roku 
kandyduje z równymi szansami 
kilku zawodników.

Z pewnością w czołówce znajdą

Rozstrzygnięcie 
konkursu

Nadziei Olimpijskich
W niedzielę ogłoszone zostały wy 

nikł VII Lekkoatletycznego Kon­
kursu Nadziei Olimpijskich im. 
Karola Hoffmanna organizowane 
go corocznie przez Okręgowy 
Związek Lekkiej Atletyki, redak­
cję „Gazety Zachodniej” i Szkol­
ny Związek Sportowy. Współza­
wodnictwo konkursowe obejmo­
wało młodzików, juniorów młod­
szych i juniorów, startujących w 
barwach klubów z województwa 
poznańskiego i kaliskiego W kate-

Ogólnonarodowe zadania, któ- B Korli juniorek zwyciężyła Hanna 
* Szajek z Olimpii Poznan.rych reałlzacia jest wsnólną 

sprawą wszystkich patrolów.
PAP

Z Gdańska do Sztokholmu Ważna inwestycja Partia Cherut
Całoroczne połączenie kolorowej metalurgii

promowe
9 bm. z gdańskiej bazy pro­

mowej przez Nynashamn, port 
w pobliżu Sztokholmu popły­
nął do Helsinek prom „Aallo- 
tar” eksploatowany w czarte­
rze Polskiej Żeglugi Bałtyc­
kiej. Statek rozpoczął rejsy na 
trasie łączącej przez cały rok, 
w regularnej żegludze promo­
wej, Gdańsk ze Szwecją.

Dotychczas szlak ten eksploa 
towany był jedynie w sezonie 
letnim. „Aallotar” dwukrotnie 
w ciągu tygodnia gościć bę­
dzie w porcie szwedzkim — 
we wtorki w drodze z Gdań­
ska do Helsinek, w piątki w 
rundzie z Helsinek do Gdań­
ska.

Od maja, po wzmocnieniu 
linii Gdańsk — Helsinki przez 
prom „Gryf”, prom zawijać 
będzie do Nynashamn 4 razy 
w tygodniu. (PAP)

W decydujący etap wkro­
czyła realizacja nowej, ważnej 
inwestycji kolorowej metalur­
gii — II kompleksu pieca szy­
bowego w Hucie Cynku „Mia­
steczko Śląskie”. Ten wielki 
obiekt wytwórczy, budowany 
od 1976 r. kosztem około 4 mld 
zł ma być gotowy do eksploa­
tacji w końcu tego roku. Umoż 
liwi on załodze „Miasteczka 
Śląskiego” podwojenie produk 
cji cynku oraz ołowiu, a tak­
że — zwiększenie produkcji 
kwasu siarkowego i kadmu.

Generalny wykonawca in­
westycji — Gliwickie Przed­
siębiorstwo Budownictwa Prze 
myślowego daleko zaawanso­
wało budowę namiarowni, ma 
gazynu wsadu, estakady ener­
getycznej i innych obiektów. 
Obecnie montuje się hale spie 
kalni i pieca szybowego oraz 
inne urządzenia. (PAP)

poparła plan Begina
Premier Izraela Men ach em 

Begin uzyskał w poniedziałek 
poparcie partii Cherut dla 
swoich bliskowschodnich pro

ostrzega USA

W pozostałych kategoriach wie­
kowych triumfowali — młodzicz- 
ki: Iwona Parucka (AZS Poznan), 
młodzicy: Andrzej Meinhold
(Energetyk Poznań), juniorki 
młodsze: Ewa Śliwa (Calisia), ju­
niorzy młodsi: Henryk Królak 
(Warta Poznań), juniorzy: Marek 
Hoffa (AZS Poznań). (wił)

pozycji. Partia Cherut jest
główną siłą rządzącego bloku
Likud.
nia 168

Podczas głosowa- 
członków Komi-

tetu Centralnego partii wy­
powiedziało sie za Dianem 
pokojowym Bedlna, a 15 gło­
sowało przeciwko niemu. 
W posiedzeniu nie uczestniczy 
li wszyscv członkowie Ko­
mitetu Centralnego partii, 
których jest aż 700. W ten ^po 
sób premier Begin otrzvmał 
poparcie mniej niż połowy kie 
rownictwa swojej partii.

PAP

Premier Turcji Bulent Ecevłt 
udzielił wywiadu wielonakładowe- 
mu dziennikowi „Hurriyet”, w 
którym ostrzegł Stany Zjednoczo­
ne, by nie mieszały sprawy Cy­
pru z dostawami broni dla Turcji, 
gdyż jego kraj nie zmieni swojej 
postawy w kwestii Cypru, jeśli 
nawet USA ze względu na polity­
kę wewnętrzną łączą te dwa pro­
blemy. Jesteśmy zdecydowani — 
powiedział Ecevit — uregulować 
jak najprędzej problem cypryjski 
nie dlatego, że tak życzą sobie
Stany 
wiek

Zjednoczone lub jakikol-
inny

lecz dlatego,
za<>rzyjaźniony kraj, 

, że uważamy to za
pożyteczne dla Turcji, dla wszyst­
kich Cypryjczyków i dla pokoju 
w regionie. (PAP)

Wyniki konkursu

„Moja ucieczka ku wolności44

I. Gandhi przed komisją śledczą
Były premier Indii, pani 

Indira Gandhi, stanęła w po­
niedziałek przed specjalną ko 
misją śledczą, która bada przy 
padki nadużycia władzy w 
okresie trwającego 21 miesię­
cy stanu ' wyjątkowego w 
Indiach, wprowadzonego przez 
rząd Indiry Gandhi w czerwcu

w którym odbywają się prze­
słuchania, odbyły się demon­
stracje zwolenników i prze­
ciwników Indiry Gandhi.

Jak już podawaliśmy, pani 
Gandhi dwukrotnie odmówiła 
stawienia się przed komisją, 
twierdząc, że jest ona wyko­
rzystywana do zniesławiającej

Sąd konkursowy nód prz.ewcd- 
nictwem doc. dr. Mariana Olszew­
skiego, pracownika naukowego 
Instytutu Zachodniego w Pozna­
niu, po zapoznaniu się z całością 
materiału nadesłanego na konkurs 
magazynu ilustrowanego ■ „Ty­
dzień” pod hasłem „Moja uciecz­
ka ku wolności”, zadecydował 
przyznać nagrody i wyróżnienia 
autorom następujących prac:

I nagrodę — godło „Ryś”, Inż. 
Ryszard Kordek, Katowice; II na­
grody — godło „Halszka” — Hali­
na Bomska, Poznań; godło ,,Ge-

Grudziądz; godło „Andrzej P\v X” 
— Stanisław Pompei, Brwinów.

Wyróżnienia otrzymają: — godło 
..Gilo” — Stefan Bies, Zator; go­
dło „Krata” — Aptoni Borkowski, 
Toruń; godło „Lut szczęścia” — 
Leonard Bura, Poznań; godło „Ka- 
dtt" — Józef Liastoń, Zakopana; 
godło „Inka” '— Wanda Drogosz, 
Dębno Lubuskie; godło n.r — 58239 
K. G. — Kazimierz Głaz, Stalowa 
Wola; godło „Muzułmany i sza­
kale” — Tadeusz Jakowicki, Ja­
worzyna Śląska; godło „Karol

1975 roku. Przed budynkiem, ją propagandy politycznej.

stapo Grudziądz" 
ski, Warszawa;
dło „Rodzina” 
wicz, Lubań; 
numer” —

’ — Witold Jasiń- 
III nagrody — go- 

— Tadeusz Dace-
; godło „Człowiek 1
Edmund Mrozowski

Szadziewsk.r Tomasz Kirylłow.
Legnica; godło „Twardy Maciuś” 
— Marian Kościelniak, Ruda Ślą­
ska; godło „Zodiak” — Marian 
Krzeszczak, Poznań. (—)

się piłkarze poznańskiego Lecha, 
którzy w 1977 roku odnieśli wie 
le sukcesów. Bramkarz Mowlik 
znalazł się na 6 miejscu w ple­
biscycie ,,Expressu Poznańskie­
go” na 10 najlepszych sportow­
ców Wielkopolski, a w plebiscy­
cie „Sportu” na piłkarza roku 
sklasyfikowany został najwyżej 
z poznańskich piłkarzy — na 17 
miejscu.

Przez cały sezon równą dobrą 
formą imponował Szewczyk, bę­
dący centralnym punktem defen 
sywy Lecha. Jego dobra gra zna 
lazła uznanie w oczach selekcjo 
nera kadry narodowej, który po­
wołał go do składu na mecz mię 
dzynarodowy ze Szwecją. Szew­
czyk znajduje się też w szerokiej 
kadrze piłkarzy branych pod 
uwagę przy ustalaniu składu na 
mistrzostwa świata w Aregenty- 
nie. W tej samej kadrze znajdu­
je się też grający bardzo ofen­
sywnie boczny obrońca Lecha — 
Justek. Jednym z najsilniejszych
punktów zespołu jest też 
mujący się w wysokiej 
obrońca Barczak.

Z zawodników grających 
giej linii Napierała jako

utrzy- 
formie

w dru 
jedyny

poznaniak sklasyfikowany został 
przez tygodnik „Piłka Nożna” 
na liście najlepszych polskich pił 
karzy w 1977 roku (na 20 miej­
scu). Oprócz Napierały wiele bar
dzo udanych występów mieli 
salik i Grobelny.

Zawodnikiem, który zrobił 
minionym roku błyskawiczną 
rierę był Okoński. Jeszcze

Ka

ka- 
na

wiosnę 1977 roku grał w II-ligo-
wej Gwardii Koszalin, po
przyjściu do Lecha od razu stał 
się ulubieńcem publiczności. W 
listopadzie podczas meczu ze 
Szwecją debiutował w pierwszej 
reprezentacji Polski; znajduje się 
też w szerokiej kadrze na MS w 
Argentynie. Z pewnością na ple 
biscytowych kuponach pojawią 
się też nazwiska dwóch innych 
napastników: Chojnackiego i
Szpakowskiego. Pierwszy z nich 
był najgroźniejszym strzelcem 
Lecha w rundzie wiosennej, drugi 
natomiast znajdował się w wy­
sokiej formie u schyłku sezonu.

Kandydatami do miejsc w czo 
łowcę są nie tylko piłkarze Le­
cha. Wiele punktów zbiorą z pcw 
nośclą tacy piłkarze jak Mroziń- 
ski czy Dominiczak z Warty lub 
też bramkarz Olimpii — Bzdęga. 
Utalentowanych piłkarzy nie bra­
kuje również w wielkopolskich 
zespołach grających w niższych 
klasach. O tym jednak kto znaj­
dzie się w gronie najlepszych za 
decydują sami czytelnicy, (wił)

Connors wygrał 
Turniej Masters

Amerykanin Jimmy Connors 
wygrał tenisowy Turniej Masters. 
W decydującej grze a Madison 
Sąuare Garden w Nowym Jorku, 
Conriors pokonał młodszego o czte 
ry Lata 22-Ictniiego Szwreda Bjoer- 
na Borga 6:4, 1:6, 6:4. Trzecie miej 
sce w Turnieju Masters pnzypadło 
Brianowi Gottfriedowi (USA). Do 
pojedynk.u z Gottfriedem o tę lo­
katę nie stanął jednak z powodu 
kcn.tuz.ii Argentyńczyk Gmllermo 
Vilas. Rozegrana została natomiast 
gra pokazowa, w której Meksyka­
nin Raul Ramirez pokonał Gott- 
frieda 7:6, 7:6.

Finałowy pojedynek Turnieju 
Masters stał na bardzo wysokim

Czołowi tenisiści świata wezmą 
obecnie udział w turnieju Grand 
Prix (sześć gwiazdek) w Bir­
mingham w stanie Alabama. W 
turnieju tym wystąpi także Woj­
ciech Fibak. Polak rozegrał w No­
wym Jorku m. in. mecz pokazo­
wy z Rumunem Uae Nastase, wy­
grywając 7:5, 6:3. (PAP)

Trwa halowy sezon laskarzy
Poprzez różnego rodzaju roz­

grywki halowe laskarze wykorzy 
stują okres zimowy do jak naj­
lepszego przygotowania się do 
spotkań na trawie. Najwięcej u- 
wagi poświęca się rozgrywkom o 
halowy Puchar Polski. Wczoraj 
w Poznaniu odbył ślę drugi tur­
niej zespołów grupy B walczących 
o miejsca 5—8, a w Siemianowi-

4. Stella 0 13:27. Po dwóch tur­
niejach prowadzi Pomorzanin 1® 
pkt., przed Lechem — 8, Górni­
kiem — 4 i Stellą — 2-

W rozegranym w minioną so-

cach trzeci turniej o lok Sty
i do 4.

W turnieju poznańskim 5^
wej

od

botę pierwszym 
trzostwo okręgu 
szym zespołem 
Gniezno, który

turnieju o mis- 
juniorów najlep 
okazał się Start 
wygrał wszyst-

4.

hali WOSiR-u przy ul.

kie spotkania. Wyniki: Pocztowiec 
— Polonia Środa 11:3, Warta — 
Sparta 1:3, Lech — Stella 4:4, Po­

Chwiałkowskiego startowały dru­
żyny: Górnika Siemianowice, Le 
cha Poznań, Pomorzanina Toruń 
i Stelli Gniezno. W porównaniu 
z pierwszą edycją spotkań zespo­
łów'grupy B zanotowaliśmy nie­
co zmian. Znacznie lepiej przede 
wszystkim zagrał Lech zwycię­
żając zdecydowanie. W pojedyn­
kę z dotychczas najkorzystniej 
prezentującą się drużyną Pomo­
rzanina Toruń kolejarze urządzili 
sepie ostre strzelanie gromiąc ry- 
wpli aż 17:3. Natomiast słabiej niż 
w pierwszym turnieju wypadła 
Stella, która przegrała wszystkie 
mecze w Poznaniu. Górnik Sie­
mianowice trzeci w obydwóch
turniejach — lepiej był przygo­
towany do rozgrywek
PP przed rokitom.

Komplet wyników

o halowy

Stella Pomorzanin
grupy

5:8 (2:1), 
Lech — Górnik 7:2 (4:2), Stella —
Lech 3:9 (2:6), 
rzanin 6:8 (2:3), 
Lech 3:17 (1:8),

Górnik — Pomo- 
Pomorzanin — 

Górnik — Stella
10:5 (3:1). Kolejność: 1. Lech 6 
pkt. i stos, bramek 33:8; 2. Porno 
rzanin 4 19:26; 3. Górnik 2 18:20;

cztowiec Start 5:7, Lech —
Sparta 4:3, Warta — Polonia 5:3, 
Sparta — Stella 3:9, Warta — Po 
cztowiec 6:3, Polonia — Start 4:9, 
Lech — Pocztowiec 9:9, Start — 
Warta 5:2, Polonia — Sparta 4:9, 
Stella — Start 3:5,

Trzeci turniej grupy A Pucha­
ru Polski rozegrany przedwczoraj 
wygrał lider — SiemianowiczanKs 
— wyprzedzając o jedną bram­
kę Wartę. Tylko te dwie drużyd 
ny mają szanse na zdobycie Pu­
charu Polski. Aktualnie Siemia' 
nowiczanka wyprzedza Wartę 0 
2 pkt. i ma nieco lepszy stosunek 
bramek. Pocztowiec nadal ni{
zdobył punktu.

Wyniki turnieju
kiego: Warta 
7:6, Warta —

Siemianowic' 
AZS Katowice

Pocztowiec — 1L’’
Pocztowiec — AZS 9:13, Siemiano- 
wiczanka — AZS 11:6, Siemiano-
wiczanka Pocztowiec 11 :&
Warta — Siemianowiczanka 12:12' 
Kolejność po trzech turniejach 
1. Siemianowiczanka 15 pkt., 2
Warta — 13, 3. AZS — 8, 4. PocZ', 
towiec — 0. (ad)



Praca

URZĄD MIEJSKI W LESZNIE Krawcową zaraz zatrud­
nię. Wynagrodzenie do­
bre. Oferty „Prasa”, Grun 
waldzka 19 dla 45378g.

Wtryskarkę na tworzywo 
do 60 gr — kupię. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 45435g.

Lokale

© Sprzedaż

OGŁASZA
Opiekunka do 4-letnich
bliźniąt potrzebna. Tel.

KONKURS na hejnał z wieży ratuszowej
454-88 po piętnastej.

45506g

Hejnał winien trwać około 1 minuty 
i może być skomponowany na :

Pomoc domowa potrzeb­
na, najchętniej z prowin­
cji, osobny pokój, warun 
ki dobre. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 43129g.

Manekiny, poduszki kra­
wieckie — wysyłam za za­
liczeniem pocztowym. Kry 
siński, 85-331 Bydgoszcz, 
Stanisława Bydgosty 24.

13-K2

Kożuch damski turecki — 
sprzedam. Tel. 711-85.

45527g

Sprzedam mieszkanie wła 
snościowe: kuchnia, ła­
zienka, pokoje — 6, 9, 15 
m2, I piętro, c. o. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 45433®.

Pokoju lub kawalerki dla 
starszej osoby samotnej 
poszukuję, okolica Pro­
mienistej. Promienista 68. 

45449g

Zamienię domek dwupo- 
kojowy, woda, gaz, Staro 
łęka na podobne z ogród 
kiem. Oferty „Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 
45281g.

Sprzedam parter domu z 
wygodami, budynek gos­
podarczy. Garczarek, Mu 
rowana Goślina, Poznań-
ska 8a. 45310g

Malowanie, tapetowanie, 
Tel. 757-55, Frąckowiak.

44342g

Parkiety, wykładziny, po 
dłogi zakładam, bezpyło­
we cyklinuję. Nowakow­
ski, tel. 730-58. 4528&g

Naprawa lodówek. Tele­
fon 20-44-70 — Łuczak.

44555g

trąbkę — duet lub tercet, 
orkiestrę dętą, 
orkiestrę symfoniczną, 
dowolny zespół muzyczny.

© Nauka
Maszynopisania uczę in­
dywidualnie. Pieprzycka, 
al. Marcinkowskiego 26

© Samochody

m. 26, I piętro. 45263g

Kompozycję należy przesłać w zalakowanych kopertach 
do dnia 28 lutego 1978 roku pod adresem : Urząd Miejski 
w Lesznie, Rynek - Ratusz.

© Kupno

Fiata MR 125p - 1500, rocz 
nik 1976, sprzedam. Lu­
boń, Dzierżyńskiego 12.

45042g

Gdańsk — centrum spół­
dzielcze, dwupokojowe za 
mienię na równorzędne, 
może być kwaterunkowe 
w Poznaniu, najchętniej 
Nowe Miasto, względnie 
Swarzędz, Września. Ofer 
ty „Prasa” Grunwaldzka 
19 dla 44593g.

Kupię 0,5 ha ziemi, oko­
lice Poznania. Oferty 
„Prasa” Grunwaldzka 19 
dla 44596g.

Kupię sad 0,5 ha względ­
nie działkę nadającą się 
na hodowlę kur w grani­
cach miasta Poznania. 
Oferty „Prasa” Grunwal 
dzka 19 dla 44599g.

PRZEWIDUJE SIĘ NAGRODĘ W WYSOKOŚCI
20 TYS. ZŁOTYCH.

2-K2

Stare monety srebrne, róż 
ne naczynia srebrne, ku­
fel do piwa, szable, cieką 
wy zegar, zegarek, świecz 
mik, lampę figurę, różne 
starocie kupię. Umińskie­
go 7a m. 30 (Wilda).

45409g

Nadwozie i ramę Syreny 
105, nowe oraz części Sy­
reny 104 z rozbiórki sprze 
dam. Łucjan Stachowiak, 
Śmigiel, Kilińskiego 15.

1687p

© Nieruchomości
Oddam w dzierżawę dział 
kę nadającą się na ogrod 
nictwo, staw, barak drew 
niany. Umultowo, Kreso-
wa 15. 45280g

© Matrymonialne
Kawaler 33-letni z zawo­
dem, mieszkaniem pozna 
pannę pochodzenia wiej­
skiego. Cel matrymonial­
ny. Oferty „Prasa”, Grun 
waldzka 19 dla 44678g.

© Zguby
Dnia 6 bm. na Os. Boh. 
II Wojny Światowej zagi­
nął czarny pudel. Zwrot 
za wynagrodzeniem Os. 
Boh. II Wojny Światowej

Przystojna, blondynka, 
panna, 30-letnia, wzrostu 
wysokiego, wykształcenie 
wyższe, dobrze sytuowa­
na pozna odpowiedniego 
kawalera do lat 38. Cel 
matrymonialny. Oferty — 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 44680®.

13 m. 11. 45489g

MZ 250 kupię. Stan obo­
jętny. Tel. 33-01-07. 45333g

Sprzedam Fiata 125p - 1500, 
rok produkcji 1976, I kwar 
tał, przebieg 35.000. Stę­
pień, Os. Czecha 20 m. 7. 

1682p

Sprzedam domek w Po­
znaniu na warsztat lub 
mieszkanie. Oferty „Pra­
sa” Grunwaldzka 19 dla 
45305g.

Parkiety bezpyłowe cykli 
nuje, lakieruje Zakład 
Usługowy. Zygmunt Koe-

Przystojna, bardzo dobrze 
sytuowana, pozna pana 
lat 63—67, wyższe lub śred 
nie wykształcenie. Cel ma 
trymonialny. Oferty „Pra 
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
44738g.

nig, tel. 647-79. 44467g
Z wielkim bólem zawiadamiamy, że w dniu 

7 stycznia 1978 roku zginął śmiercią tragiczną, 
przeżywszy 49 lat, mój najdroższy mąż, nasz 
najukochańszy tatuś, syn, brat, zięć, szwagier 
i wujek

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że w dniu 
7 stycznia 1978 r. zmarł tragicznie

HENRYK ZIELIŃSKI

HENRYK ZIELIŃSKI
były długoletni dyrektor 

w Urzędzie Miejskim w Poznaniu.

tz głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia 
7 stycznia 1978 r. odeszła od nas na zawsze, 
po krótkich lecz ciężkich cierpieniach, namasz­

czona Olejami św., moja najdroższa żona, na­
sza najtroskliwsza matka i babunia, ukochana 
siostra i ciocia, przeżywszy 62 lata, śp.

Wyrób i sorzedaż trumien 
Zakład usługowy, Antoni 
Jakubczak, Poznań, Zielo­
na 5 przy placu Bernar-
dyńskim. 44706g

Emeryt w starszym wie­
ku pozna rencistkę samot 
ną. Cel matrymonialny. 
Tylko poważne oferty — 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 44744g.

Pogrzeb odbędzie się w dniu 13 stycznia 1978 
o godz. 14.15 na "cmentarzu junikowskim.

W głębokim smutku pogrążona

żona z synami i rodziną

Odjazd autobusu 
o godz. 13.15, ul.

sprzed domu żałoby 
Chwiałkowskiego nr 31.

Prosimy o nieskładanie kondolencji.
99-K3

Dnia 8 stycznia 1978 r. zmarł, opatrzony Sa­
kramentami św., przeżywszy lat 72, mój uko-
chany mąż, nasiz drogi ojciec, teść i dziadek, śp.

FRANCISZEK PRZYBYLSKI
Pogrzeb odbędzie się w środę, 11 stycznia 

o godz. 14 na cmentarzu na Winiarach przy 
Wojciechowskiego.

ul.

Zmarły przez szereg lat pełnił funkcję 
tarza Komitetu Zakładowego PZPR oraz 
w wielu organizacjach społecznych.

Za działalność społeczną i zawodową

sekre- 
działał

odzna-
czony został Krzyżem Kawalerskim Orderu Od­
rodzenia Polski, Złotym Krzyżem Zasługi, Me­
dalem 30-lecia Polski Ludowej, Odznaką Hono­
rową „Zasłużony Pracownik Rad Narodowych”, 
Honorową Odznaką Miasta Poznania, Honorową 
Odznaką Za Zasługi w Rozwoju Województwa 
Poznańskiego oraz Złotą Odznaką im. Janka 
Krasickiego.

W Zmarłym straciliśmy szlachetnego człowie­
ka oraz serdecznego i nieodżałowanego kolegę, 
którego odejście okryło smutkiem nas wszyst­
kich.

Rodzinie Zmarłego wyrazy serdecznego współ­
czucia składają:

Miejska Rada Narodowa w Poznaniu
Urząd Miejski w Poznaniu

Rada Zakładowa — Komitet Zakładowy PZPR
122-K3

ANIELA MARIA JENDRAS
z d. Cichocka

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 11 stycz­
nia br. o godz. 11.10 na cmentarzu na Górczynie.

W nieutulonym smutku pogrążony 
mąż z synami i rodziną

Ul. Lazurowa 14, dawniej Dzierżyńskiego 38.

tDnia 5 stycznia 1978 r. zmarła w wieku 66 
lat, moja ukochana żona, nasza droga mat­
ka, siostra, teściowa i babcia, śp.

TERESA SZAL
z domu Janecka

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 12 bm.
o godz. 11 na cmentarzu junikowskim.

W smutku pogrążona

Spółdzielnia Pracy szyb­
ko, solidnie uszczelnia o- 
kna taśmą aluminiowa 
importowaną. Tel. 20-00-96
— Łukowicz. 44487g

Panna 25-Ietnia, wzrost 
165, mgr inż., spokojna, 
zgrabna, pozna pana w 
celu matrymonialnym. 
Oferty — „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 44655g.

tDnia 8 stycznia 1978 r. zmarł, opatrzony Sa­
kramentami św., przeżywszy lat 63, nasz dro-

gi mąż, ojciec, teść i dziadek, śp.

tadeusz Śliwiński
Pogrzeb odbędzie się w czwartek, 12 bm. o go­

dzinie 13.30 na cmentarzu w Stęszewie.

W głębokim smutku pogrążona

Stęszew, Laskowa 15.

rodzina

45554g
MWMIHnł

tZ głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia
5 stycznia 1978 roku zakończyła pracowite 

i ofiarne życie, opatrzona Sakramentami św., 
moja najdroższa żona, ukochana babcia, pra­
babcia, siostra i ciocia, śp.Ul. Wołowska 55 m. 11_

83-U3

45476g

EDMUND BŁASZAK

63-K3

inż. ROMUALD SLOSAREK

Dnia 3 stycznia 1978 r. zmarł nasz były dłu­
goletni, zasłużony pracownik

Rodzinie Zmarłego wyrazy głębokiego współ­
czucia składają

Poznań, Obornicka 360.
Prosimy o nieskładanie kondolencji.

Dyrekcja, Rada Zakładowa, POP 
i pracownicy

Zakładu Mleczarskiego we Wrześni.

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, 12 bm. o go­
dzinie 14.15 na cmentarzu junikowskim.

W nieutulonym żalu i smutku pogrążona
żona z rodziną

W głębokim smutku pogrążona

S. -j- p.
Z głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia 

5 stycznia 1978 r. zmarła po długotrwałej cho-

tDnia 7 stycznia 1978 roku zakończył nagle, 
po długoletniej chorobie swe pracowite, peł­

ne poświęcenia życie, opatrzony Sakramentami 
św., nasz najukochańszy i najtroskliwszy mąż 
i ojciec, nasz ukochany 4 najlepszy syn i brat, 
przeżywszy lat 46, śp.

robie, 
lat 80, 
matka

namaszczona Olejami św., przeżywszy 
nasza najukochańsza i niezapomniana 

i babcia, śp.
z Sciernickich

ZOFIA GUNTHER 
zasłużona działaczka społeczna 

lat powojennych.
Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 12 bm. 

o godz. 13.40 na cmentarzu junikowskim.
W głębokim żalu pogrążeni 

córka, wnuk i rodzina
Poznań, Wrocław, Francja. 90-U3

tZ głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia 
19 grudnia 1977 roku zmarł w Manchesterze 

w Anglii, przeżywszy lat 62, śp.

BOLESŁAW NOWAK
podoficer Wojska Polskiego, 

Bołogne, Ankona.
uczestnik walk pod Monte Cassino

Za waleczność odznaczony był: Krzyżem Wa­
lecznych, Krzyżem Zasługi z Mieczami, Medalem 

Wojska, Krzyżem Pamiątkowym 
Monte Cassino.

Msza św. w intencji Zmarłego odprawiona zo­
stanie w sobotę, 14 stycznia 1978 r. o godz. 18 
w kościele św. Jana Kantego w Poznaniu.

W smutku pogrążeni
siostry, bracia z rodzinami

Manchester, Keighley,
Kostrzyn Wlkp., Poznań, Czempiń, Łódź. 45128®

+ Dnia 6 stycznia 1978 roku zmarł, opatrzony 
1 Sakramentami św., przeżywszy 74 lata pra­
cowitego życia, nasz drogi mąż, ojciec, teść 
i dziadek, śp.

STANISŁAW FLOREK
emeryt HCP

odznaczony Krzyżem Oficerskim Orderu Odro­
dzenia Polski, Srebrnym Krzyżem Zasługi, Me­

dalem 10-lecia Polski Ludowej.

Po.grzeb odbędzie się w czwartek, dnia 12 bm. 
o godz. 8.40 na cmentarzu junikowskim.

W smutku pogrążona

Ul. Jarzębowa 16. 101-U3

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia 
6 stycznia 1978 r. zmarł

EDMUND MARECKI
emerytowany leśniczy Nadleśnictwa Taczanów.

W Zmarłym straciliśmy sumiennego i oddane­
go pracownika, szlachetnego człowieka, dobrego 
i serdecznego kolegę.

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, 10 bm. o go­
dzinie 10.30 na cmentarzu w Sowinie, woj. ka­
liskie.

Rodzinie Zmarłego wyrazy współczucia skła­
dają i
Kierownictwo, Rada Zakładowa i pracownicy

Nadleśnictwa Taczanów

tDnia 5 stycznia 1978 r. zmarła, opatrzona 
Sakramentami św., nasza kochana matka, 
teściowa, babcia i prababcia, przeżywszy lat 86, 

śp.

WERONIKA RADOWICZ
z domu Grzybowska

Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia 13 bm. 
o godz. 11 na cmentarzu junikowskim,

W smutku pogrążona

Ul. Jackowskiego 37 m 5. 105-U3

45602®

tDnia 5 stycznia 1978 r. zmarł nagle, opatrzo­
ny Sakramentami św., mój ukochany mąż, 

nasz drogi ojciec, teść, wujek i dziadek, prze­
żywszy lat 67, śp.

tZ głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia
7 stycznia 1978 roku zasnął w Bogu mój naj­

ukochańszy mąż, nasz drogi ojciec, teść, dzia­
dek i pradziadek, przeżywszy lat 77, śp.

STANISŁAW BOGALSKI

FRANCISZEK MAZURCZAK
powstaniec wielkopolski

mistrz kominiarski

Pogrzeb odbył się w sobotę, 7 bm. w Krobi.

W głębokim smutku pogrążona 

żona z rodziną

Krobia, ul. 675-lecla 49. 45348g

tZ .głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia 
6 stycznia 1978 r. zmarła po krótkich cier­

pieniach, przeżywszy lat 74, nasza ukochana cio- 
teczka, szwa®ierka i kuzynka, śp.

JADWIGA STACHELSKA
z domu Kiedrowska

Pogrzeb odbędzie się w środę, M tan. o go­
dzinie 12 na cmentarzu na Miłostowie.

W smutku pogrążona

ANTONINA BARANOWSKA
Pogrzeb odbędzie się w piątek, 13 bm. o go­

dzinie 11.55 na cmentarzu junikowskim.

W smutku pogrążony

Ul. Głogowska 54 m. 5.
mąż z rodziną

109-U3

tDnia 7 stycznia 1978 r. zmarł nasz ukochany 
brat, kuzyn i wujek, śp.

FRANCISZEK SZCZECHOWICZ
Pogrzeb odbędzie się w środę, 11 tan. o godz.

10.50 na cmentarzu górczyńskim.

W smutku pogrążona

Ul. Różana 12 m. 5. 45620g

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 11 bm. 
o godz. 14.r0 na cmentarzu junikowskim.

W smutku pogrążona 
żona z rodziną

Autobus sprzed domu żałoby o godz. 14, 
ul. Ratajczaka 32 m. 11. 85-U3

+ Dnia 7 stycznia 1978 roku zmarł po długiej 
chorobie, przeżywszy lat 26, nasz najuko­

chańszy syn, brat i siostrzeniec, śp.

ZBIGNIEW MIELOCH
Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 11 bm. 

o godz. 14 na cmentarzu na Miłostowie.

Zrozpaczeni

rodzice, bracia i rodzina
Różanki, woj. Gorzów Wlkp. 88-U3

Ul. Kasprzaka 2 a m. 2. 
Autobus odjedzie sprzed 
o godzinie 11.15.

domu żałoby
45578g

tDnia 6 stycznia 1978 r. zmarła, opatrzona 
Sakramentami św., nasza najdroższa matka, 
teściowa i babcia, przeżywszy lat 77, śp.

FRANCISZKA SIWCZAK
z domu Czajka

Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia 13 bm. 
godz. 9.50 na cmentarzu na Junikiowie.

W smutku pogrążona

Prosimy o nieskładanie kondolencji. 
Ul. Dąbrowskiego 14/16. 103-U3

tDnia 7 stycznia 1978 roku zmarła, opatrzona 
Sakramentami św., po krótkich cierpieniach

nasza najdroższa mama, teściowa, babcia, 
stra i bratowa, przeżywszy lat 75

STANISŁAWA PRZEPlORA
z domu Owczarzak

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 11 
o godz. 13.30 na cmentarzu w Swarzędzu 
ul. Poznańskiej.

sio-

bm. 
przy

W smutku pogrążona

Zalasewo 44.
Osobnych zawiadomień nie wysyła saę.

45540g

tz głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia
8 stycznia 1978 r. zmarła, opatrzona Sakra­

mentami św., przeżywszy lat 72, nasza ukocha­
na ciocia i bratowa, śp.

MARIA DYBIZBANSKA
z domu Hartlieb

Msza św. żałobna odprawiona zostanie w czwar 
tek, 12 bm. o godz. 13 w kościele parafialnym, 
po czym pogrzeb z kaplicy cmentarnej w Mo­
sinie.

W smutku pogrążona

Mosina, Czerwonej Armii 11. 45601g

+ Z głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia 
7 stycznia 1978 r. zmarła po długich i cięż­

kich cierpieniach, przeżywszy lat 71, nasza naj­
ukochańsza mama, teściowa i babunia, śp.

+ Dnia 5 stycznia 1978 roku zmarła po cięż­
kich cierpieniach, przeżywszy lat 63, nasza 

ukochana siostra, śp.

LEOKADIA KARASIŃSKA
Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia 13 stycz­

nia 1978 r. o godz. 13.30 na cmentarzu junikow­
skim.

W głębokim smutku pogrążeni 
rodzina i znajomi

107-U3

TDnia 8 stycznia 1978 roku zmarła moja uko­
chana i troskliwa mama, przeżywszy 74 lata, 

śp.

PELAGIA KRUGIOŁKA
z domu Gałąszczak

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnie 13 bm. 
o godz. 11.30 na cmentarzu górczyńskim.

W smutku pogrążony

102-U3

tDnia 7 stycznia 
Sakramentami 
teść i dziadek, śp.

1978 roku zmarł, opatrzony 
św., kochany mąż, ojciec,

JAN PNIEWSKI
ekonomista

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia M bm. 
o godz. 14.15 na cmentarzu junikowskim.

Pogrążona w smutku

żona z rodziną

Ul. Świerczewskiego 13 m. 20. 87-U3

ANTONINA DUDA
z domu Osuch

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 11 bm 
o godz. 15.25 na cmentarzu junikowskim.

W smutku pogrążony

syn z żoną i dziećmi 
Ul. Prusa 16 a m. 14. 89-U3

tZ głębokim żalem zawiadamiamy, że
8 stycznia 1978 r. odszedł od nas na 

przeżywszy lat 60, po życiu pełnym 
i szlachetności, śp.

BERNARD NOWAK

w dniu 
zawsze, 
dobroci

Pogrzeb odbędzie się w środę, 11 bm. o go­
dzinie 11 na cmentarzu sołackim przy ul. Lutyc-
kiej.

przy ul. Lutyc-

Pogrążona w smutku

żona z rodziną

Ul. Drzymały 13 m. 1. 45595g

tDnia 6 stycznia 1978 roku zmarł po długich 
i ciężkich cjerpieniach, opatrzony Sakra­
mentami św., mój najdroższy mąż, nasz uko­

chany ojciec, teść, dziadek i szwagier, jedyny 
brat i wujek, przeżywszy lat 69, śp.

STEFAN MATECKI
lekarz weterynarii

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 11 tan. 
o godz. 14.30 na cmentarzu winiarskim przy ul. 
W ó jciechowskiego.

W głębokim smutku pogrążona

Ul. Hulewiczów 18.
żona z rodziną

86-U3
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STYCZEŃ 

10 
Wtorek

Jana
Wilhelma

Słońce: 8.00—16.00

TEATRY
POZNAŃ

.Straszny

g.

15

15 „Cygańska

„Biesy”.
.Letnicy”.

Ochrona zabytków w Kaliskiem Nowe

NOWY — g. 19

OPERA — g 
dwór”.

MUZYCZNY — 
miłość”.

POLSKI

KINA

CHODZIEŻ Ceramik: „Mistrz 
rewolweru”; Noteć: „Omen”.

CZARNKÓW: „Wzgórze Zelen- 
gory”.

GNIEZNO Lech:
mandra”; 1 
dróż Bolka 
swoi”.

Polonia
.Akcja Sala- 
„Wielka po-

Lolka” i „Sami

GOSTYŃ: 
rem”.

GÓRA:

„Sonata nad jezio-

,Za mostem”.
GRODZISK: „Krótki
JAROCIN: „Kabaret” 

ner”.

sezon”.
i „Milio-

KALISZ Kosmos: „< 
contra Gigan” i „Omen”; 
„Transamerican Express”;

.Godzilla
Oaza:
Stylo-

we: „Czy zabiła?” 1 „Albatros”; 
Syrena: „Miłość w godzinach 
nadliczbowych”.

KĘPNO: 
tery”.

KOŁO:

.Powrót różowej pan

.Gang Olsena na szla-
ku” i „Szał”.

KONIN Górnik: „Zamach w Sa 
rajewie”.

KOŚCIAN: „W gwiezdnym py­
le”.

KROTOSZYN: „Omen”.
LESZNO: „Szarada” i „Okrągły 

tydzień”.
NOWY TOMYŚL: „Złoto dla za 

chwałych”.
OBORNIKI: „Z przymrużeniem 

oka”.
OSTRÓW Roma: „Czterej masz

kieterowie”, „Szczególny 
i „Nie zestarce iemv s>e 
Słońce: „Godzina contra

dzień”

i ..Lokator”.
OSTRZESZÓW: 

je do nieba”.
PIŁA Iskra: „

Gigan”

.Tabor wędru-

.Każdy ma swoje
piekło” i „M:ały książę”; Koral: 
„Znakomity niatęk” i ..'łllość w 
godzinach nadliczbowych”; So­
kół: Cenny depozyt”.

PLESZEW: „Sprawa Gorgono-

RAWICZ:
SŁUPCA: 

nych butach”,

t i „Błękitny ptak”. 
„Wniebowstąpienie”,

.Kobieta czerwo-

ŚREM Słonko:
Klubowe: „Powrót 
i ..Skazańcv”.

ŚRODA: „Cenny

..Tajemnica”; 
Robin Hooda”

depozyt”.
SYCÓW: „Tędy wróg nie przej 

dzie”.
SZAMOTOWY: „Sędzia Tek-

sasu” i „Jak car Piotr Ibrahima 
swatał”.

TRZCIANKA: ..czli żołnierze”
1 ..Zagłada Japonii”.

TUREK:
WAŁCZ:

."crzesienie ziemi”,

.Szli źołnierre”.
„Własne zdanie”

W A GRO WIEC: 
miłość”.

WSCHOWA:

„Libera — moja

.Stara strzelba” 1
„Podróż kota w butach”.

WRZEŚNIA:
*u”.

ZŁOTÓW: .

.Setka dla kura-

.Grisza i koń Zefir”.
„w m^oku nocy” i

L RADIO J
PROGRAM I: e Sygnały dnia; 

3.05 Cztery pory roku; 10.05 Czte 
ry pory roku; 11.05 Cztery pory 
roku; 11.25 Niezapomniane stro­
nice: „Nad Niemnem” — fragm. 
pow.; 11.40 Aud. dla kierowców; 
12.25 Mozaika polskich melodii; 
13 Polska muzyka popularna;
13.25 Pieśni ludowe Kanady; 
Kącik melomana- 14 Studio 
ma”: 14.’0 Studio Relaks:
Studio 
ma”:

,Gama”; 15.10 Studio

13.40 
„Ga 
14.95 
„Ga

16 Dziennik popołudniowy;
16.30 Muzyka popularna; 17.55 Snra- 
wozdanie z obrad II Krajowej 
Konferencji PZPR; 19.15 Kier­
masz polskiej piosenki; 19. '0 Słvn 
ne tematy filmowe; 20.95 Wie­
czór w dyskotece; 21.05 Muzyka 
rnzrywk.; 22 Z kraju i ze świata;
23 Koncert ork. radiowych.

Wiadomości: 0.01, 1. 2. 3. 5, *. 
10, 11. 12.05, 15, 16, 19 . 20, 21, 22.

PROGR1M TT: 8 Dialogi i zbll- 
ł<mia; 8.35 d.c. D:atogi i zbliże­
nia; 9 d.c. Dialogi i zbliżenia; 
9.30 Problemy kultury fizycznej; 
9.*o Podróże muzyczne po kraiu: 
10 Radiowy , bedeker warszawski;
10 30 Gra J. Mizera- 10.40 Sprawv

11.35codzienne; 11 Muzyka;
p~szukiwania rodzinSkrzynka

PCK; 11.40 Muzyka spad strze-

rzy; 12 25

Trwały kształt kultury
TZułbiinowym bogactwem roatszego łaiaju 

są nie tyllłco w&póiłcześnie wytwarzane 
i ipomnażałne meuteni-ałne oraz duchowe war­
tości artystyczne, lecz Łaikże (trwałe d»?-iedaic- 
two pinzes-ziłośoi zachowane w zabytko­
wych budowlach., archeologicznych ekspona­
tach lub w wytworach sEtuiki ludowej. Oca­
lanie dawnej kuiltutry od zapomnienia, zapo- 
bieganie niszczeniu hislorycznych obietkitów 
i całych zespołów architektonicznych oraz 
przekazywanie do muzeów dokumentuijących 
przeszłość znalezżsk silanowi więc ważne ze 
społecznego punktu widzenia zadanie, które
— przy pomocy mecenatu państwa 
realizowatne we wszystkich (regionach

W wojewódiztiwie kaliskisn program

— jest 
Polski.

ochro -
ny i rewaloryzacji zabytków dotyczy zarówno 
konserwacji oraz (renowacji najcenniejszych 
obiektów (należą do nich chociażby przywró­
cone w ubiegłym -roku do społecznego użytku 
zamek -w Gołuchowie oraz „Chcpiinowtsikii” pa­
łac myśliwski w Antoninie), jak i pełnej in­
wentaryzacji wszystkich ktiitorowych warto­
ści znajdujących się obecnie na terenie Kali­
skiego (do tego celu powołane zostało woje­
wódzkie Biuro Badań i Dokumenstacji Zabyt­
ków). Szczegókne miejsce mają w tym progra­
mie -trwaj-ące już prace renowacyjne w sta­
rym śródmieściu Kalisza oraz przygotowany 
przez Biuro Planowania Przestrzennego w 
Kaliszu plan turystycznego zagospodarz o>wą n-ia 
rezerwatu ancheodogiczno - 'historycznego w 
Bolesławcu, gdzie znajdują się ruiny średnio­
wiecznego zamku z czasów Kazimierza Wiel­
kiego. Właśnie od Bolesławca — z biegiem 
Prosny — przez Kalisz aż do Żerkowa pro- 
wadzśł będzie jeden z najabraikcyjniejszych 
szlaków turysityczinych na terenie tego wo/e- 
wćdtztwa.

Wiele jest w Ke&Miem zabj«8ków. Obiek­
tów architektury jest ponad 900 (m. in. dwa 
zamki, pięć zabytkowych .ratusizy, 90 pałaców 
i dworów, 204 budowle sakralne, przeszło 300 
zabytkowych domów i kamieniczek), sporo w 
tym regionie baszt, wiatraków. młvnów wod­
nych, kuźni, karczem, spichlerzy: 20 miast ma 
zabytkowe układy -urban-isityczme, a 15 wisi —• 
cenne z hdsitorycznego punktu widzenie zą- 

budowanie. Liczba tzw. zabytków ruchomych 
(np. oibnaey, rzeźby, wytwory rzemiosła ar t y

zewsząd
o wszystkim

MISTRZOWIE ŻYWEGO SŁOWA

PNIEWY. Miłośnicy żywego sło 
wa z kilku okolicznych gmin wo­
jewództwa poznańskiego spotkali 
się w ubiegłą niedzielę na eli­
minacjach rejonowych XXIII 
Ogólnopolskiego Konkursu Recy­
tatorskiego. Poezję recytowaną 
najlepiej interpretowały Hanna 
Zielińska (Liceum Ogólnokształ­
cące Szamotuły) i Anna Popiela, 
zaś poezję śpiewaną — Paweł 
Kajzderski (oboje z LO Pniewy). 
Trójka ta zakwalifikowała się do 
turnieju wojewódzkiego, (bop)

GOSPODARZE OSIEDLA

ŚREM, w rozwoju I upiększa­
niu największego osiedla miesz­
kaniowego Śremu (województwo 
poznańskie) — Jezioran, duży 
udział ma samorząd mieszkań­
ców. Z jego inicjatywy i przy 
pomocy lokatorów w niektórych 
pracach powstają nowe placów­
ki handlowe i usługowe, tworzy 
się miejsca rekreacji i wypoczyn­
ku, pielęgnuje się zieleń (rośnie

,Na szczupaka ro^ka-
Or’-.

w repertuarze ponulamm: 13 
Aud. publicystyczna: 1310 Zagad 
ki mi’zvc2n'>: 13 35 Ze wsi i o 
ws’: 13.50 Muzvlrn; 14.i*» Więr~1. 
lepie! nowocześniej: 14.’5 T” Ra 
dio Moskwa; 14.45 Muzyka Vival

gram dziewcząt i chło-nców; 1«.T» 
r:. Dolst: Sn^a symfoniczna- IR 49 
MaT?zvn informacyjny; 16'n ”a- 
d of-tpwss- 17 Oper^ka. lei twór

bitni 17.5'
red TT Konferen^” PZ^R: 19 Koi 
rPrt wieczorni’: 19 'ó Dom i mv;
19."5 PKn — twój 
T’dc*t 20 Ptb’i'’. jr»w >; ro/o

płvt* 2V40
.10 dni muzyki mistrzów

Sreiiynw^wgo
?<> .<n Utworu
‘>3 •*" sly-

cł-ać w świecie: 73.40 Muzvka.
Wiadomości: ‘ 

8.30, 11.30, 13.30
4.30. 5.30, 6.30, 7.30,

18.30, 23.30.

PROGRAM III: 8.»5 Co kto lu-
bi; 9 „Wielbiciel” ode. pow.;

stycznego, meble, ozdoby a»rdhłWKtóntó®ne) 
oka’eśła się na około 10 000.

— Jeszcze n>ie wszystko, co cenne, zapisano 
do naszej ,^kistięgi zabytków” — mówi woje- 
wódwkii konserwator zabytków, Bożena Woż­
niak. — Trwa inwen.taryaacja historycznych 
walorów Sycowa i Wieruszowa, w Kaliszu zaś 
rozpoanaje się wiele pięknych secesyjnych 
obiektów z końca XIX i [początku XX wieku.

W województwie jest także ©koło 80 sta­
rych panków (iprzy ich ewidencji (pomagają 
non pracownicy rolnictwa i ogrodnictwa), 
stporo zabytkowych elementów znajdujemy 
też na cmentainzach. Zamierzeniem naszym 
jest stworzenie w przyszłości w okolicach 
Kaiisea skansenu budownictwa wiejskiego 
i sztuki ludowej (na razie wytypowano 30 
obiektów drewnianych), zaczynamy więc ku­
pować aabytkiowe chałupy i przygotowywać 
.je do konserwacji oraz przeniesienia na nowe 
miejsce. Dla realizacji programu ochrony za- 
bytlków ogiromnłie istotne jest również właś- 
aiłwe rozeznanie potrzeb remontów oraz wpro­
wadzenie właściwych użytkowników. Zabyt­
kowe obiekty powinny służyć społeczeństwu 

•— na cele kitalturalne, naukowe, wypoczyn­
kowe i turystyczne.

/^becnie trwają przygotowanaa do roapo- 
częda prac remontowych ii 'kontserwa- 

totrskieth w pałacu Gónzeńsikich w Dobrzycy. 
W przyszłości powstanie tota,j jedyne w Pol­
sce m«uzeu<m masonerii i wolnomutorstwa. 
Nató.miast XIX-wieczny pałac w Dewkowie 
(termin oakońceenia jego .renowacji zostanie 
znacznie przyspieszony) stanie się ośrodkiem 
sakolen-icwo-wypoczy nkcwym.

Ochtrc«l>a ; rewaloryzacja zabytków jest wy- 
niik-iem działań wieki zespołów — konserwa­
torów, pracowników rlostyłuitów naukowych, 
biur projektowych, placówek kulturalnych.
Niemały wkład wnoszą -.również którzy
społeczną pracą przyczyniają się do tego, że 
coraz więcej żabytkowych cibiektów odzysku­
je swe historyczne znaczenie. W Kaliskiem 
dbałość o zabytki wyraiża się także stałym za- 
iwteresowa.niiem i pomocą ze strony władz 

■ pbłdftycano-administe ■ województwa.
W społecznym interesie leży bowiem współ­
czesne widzenie trwałego kształtu kultury.

ZBIGNIEW KOSCIELAK

obecnie na Jezioranach około 
10 000 róż). Aktywizuje się też 
działalność społeczno-wychowaw 
czą w osiedlowych klubach. Po­
moc w tych poczynaniach okazu 
je samorządowi Odlewnid Żeli­
wa HCP. (bop)

MŁODZIEŻOWA AKTYWNOŚĆ

NIECHANOWO. Liczne inicja­
tywy produkcyjne i społeczne po 
dejmuje młodzież tej gminy wo­
jewództwa poznańskiego, zrzesza 
na w ZSMP. Około 65Ó członków 
organizacji w ub. roku wypraco­
wało społecznie kilka milionów 
złotych. Szczególną wagę przy­
wiązuje się do zwiększania pro­
dukcji roślinnej i zwierzęcej — 
młodzi otrzymują też karty gos­
podarstw specjalistycznych. Za­
rząd Gminny ZSMP rekomendo­
wał w ub. roku prawie 100 swoich 
aktywistów do PZPR.

SZAMOTUŁY. Grupę około 40 
akty wistów młodzieżowych z mi a 
sta i gminy Szamotuły (Poznań­
skie) przyjęto w miniony piątek 
w szeregi PZPR. Legitymacje par 
tyjne wręczyła im I sekretarz 
KM-G — Halina Gmur. (bop)

.GLOS WIEIJKOPOLSKF, przedstawiciele w województwach
KALISZ: Bogdan Pardus, ul. Kazimierzowska 4, Iw. 36-89.
KONIN: Wojciech Phiiowski, pL PZPR 1, tet 243-84.
LESZNO: Tomasz Taiarczyk, ul. Słowiańska 38, teL 28-25.
P1ŁA: Władysław Wrzask, uL Okrzei 56, teł. 43-56.

9.10 Oklaski dla zespołu Osłhwa;
9.30 Nasz rok 78; 9-45 Koncert
skrzypcowy; 
wytworni r

18.35 Kiermasz płyt

Wiadomości: 5, 6, 7, 
12, 15. 17, 19.30, 22.

Amiga;
Połanieckich” — now

..Rodzina
11.30 W to

nacji trójki; 12-»5 Druga krajo­
wa; 12-25 Za kierownicą; 13 Po­
wtórka « rozrywki; 13.50 „I bę­
dziesz miał dom” — ode. pow.;
14 Muzyka S. 
Standardy na
15.“# „Kocham się

Prokofiewa; 15.03 
nowo opracowane;

poecie”
śpiewa Ł. Prus; 15-4« Rozszyfro­
wujemy p osenki; 16 „Z wokan­
dy”; 16.20 Muzykobranie; 16.45 
Nasz rok 78; 17.05 Muzyczna pocz 

17.40 Nowe nagraniala UKF; 
Programu 
obrad - II
19 Książka tygodnia; 
bione melodie; 19.35

HI 17.55 Transmisja z 
Konferenc.fi PZPR;

PROGRAM IV; 6.M Radio- 
elt press; 6 Gra duet gitar kla- 
sycznych; 8.10 „Małe pasje, wiel 
kie radości” — marynarze na 
statku rybackim; 8.25 R. Schu­
mann: „Narzeczona ■ Messynv” 
— uwertura; 8.35 Nie tylko dla 
słuchaczy w mundurach: „Cha­
rakter państwa kapitalistyczne­
go”; 9. Dla kl. III—IV (wych. mu 
zyczne): „Odgadnij z nami”; 9.20 
F. Liszt: I konc. es-dur na forte 
pian i ork.; 9.40 Dla przedszkoli: 
„Dwie babcie” — słuch.; 10 Dla 
kl. VI (hitsoria): „Ten. który oj

19.15 Zagu
„Dzień

lowania” — opera tygodnia; 
„Wielbiciel” — ode. pow 
„Złote płyty”; 20 30 Rep- P<

kró- 
19.'0 

2a 
„Ro

dzice to załatwia”; 21 W staropol 
ska stronę — najstarsze śpiewy; 
21.35 Antologia piosenki franc.; 
22.08 Śpiewa Johnny Gash; 22.15 
Konsonanse i dysonanse — maga 
zvn; 22.45 Druga krajowa; 23 „Co
ra 
lów

fon tanna'

a dniem.

wiersze futurys
rłoskieb; 23.05 Między snem

ważył się być mądry’
10.30 
szkół

Estrada Przyjaźni
słuch.;

(1 Dli
średnich (jęz. polski): „Ja

ka jesteś Muzo?”; 11.30 W. Holl- 
weg śpiewa Mozarta; 12.25 Giełda 
płyt; 13 Jęz. rosyjski: 13.15 Tu 
Studio Stereo: 15.10 „Matysiako­
wie”; 15.40 Książki, do których
wracamy „Dzienniki”; 16 05
Wszechnica rodzinna; 16.25 Porad 
nik Językowy; 16.40 Z cyklu: ,,Po
s-awy i działanie 16.10 Radio-

Konińskie

W Wyrzysku (wo 
jewództwo pil­
skie) trwa budo­
wa nowego osie 
dla mieszkanio­
wego przy ul. 
Bydgoskiej. Za­
kończono roboty 
budowlane przy 
pierwszym blo­
ku, a pod drugi 
przygotowuje się 

fundamenty.

Fot.
- B. Kościecha

$

bloki

Kaliskie PGR-y 
mają zjednoczenie

Począwszy od tego roku Kombi 
nat Rolny „Stradomia” w Syco­
wie, państwowe gospodarstwa 
rolne w Rusku i Lewkowie oraz 
kombinaty PGR w Tarzanowie i 
Raszewach gospodarować będą w
ramach powołanego pierw-
szych dniach stycznia br. Zjedno 
czenia Państwowych Przedsię-

Stacje „Polmozbytu" 
staną w Pile i Wałczu

Z szybko rozwijającą się w 
Pilskiem motoryzacją ntie 
idzie w parze rozwój usług 
motoryzacyjnych. Szacuje się, 
że do zaspokojenia potrzeb 
brak co najmniej 100 stano­
wisk w stacjach obsługi i po­
nad 170 fachowców.

Praktycznie Pilskie«n tylko
biorstw Gospodarki Rolnej.
nym z celów 
noczenia jest 
szego rozwoju 
w ej.

utworzonego 
zapewnienie

Jed- 
zjed- 
szyb-

produkcji to w aro

Oprócz blisko 
użytków rolnych 
dla uprawy zbóż 
slowych do nowo

40 000 hektarów 
przeznaczonych 

i roślin przemy 
powstałego zjed

noczenia przyłączona bedzie rów
nież od 
rybna 
do wlane 
1100 ha.

1 lipca 
Kaliskiego

br. gospodarka

o łącznej
stawy ho- 

powierzchni

Na stanowisko dyrektora na-
czelnego Zjednoczenia 
wych Praedsiębiorstw 
ki Rolnej powołano 
Mamysa. (par)

Państwo-
Gospodar- 
Tadeusza

Kraina mlekiem płynąca?
TTonińśkie jest liczącym 

się w kraju producen-^ 
tern mleka. Tutaj też zlokałi-' 
zowano ostatnio kilka (poważ­
nych inwestycji mleczanskich. 
Rolnicza przyszłość tego regio­
nu związana z wykorzysta­
ni em doliny Warty i Grójec­
kiej pozwała zaś bez zbytniej 
przesady mówić, że Konińskie 
będzie krainą mlekiem pły­
nącą.

W ubiegłym roku skupiono 
w Konińskiem 197 milionów 
litrów mlelka, w tym będzie 
go ponad 200 milionów. Śred­
nio od krowy skufpuje się oko­
ło 1700 litrów rocznie, c<> jest 
ilością skromną, choć składają 
się na nią także krowy rekor- 
d®istki dające powyżej 5000 li­
trów rocznie. Podstawową za­
sadą jest zespolenie ze spół­
dzielnią grupy gospodarstw 
specjalizuijących się i specjali­
stycznych. Jęst ich obecnie 
okoła 12 000. Około 2800 go­
spodarstw -posiada więcej niż 
5 krów. Tych nie-spe-łna 8 pro­
cent dostawców daje 25 pro­
cent ilości skutpowanego mle­
ka. Jest ono przy tym wyż­
szej jakości. Specjalizacja spo­
woduje zmiany w sieci punk­
tów skupu. Zostanie ich 65 
(obecnie jest 102). Wszystkie 
dysponować będą pełnym wy­
posażeniem do chłodzenia 
mleka, co powinno zapewnić 
wysoką jakość wyrobów. Do-

dajmy, że już obecnie masie 
wyrabiane w Kóninie ma znak 
jakości, przy czym 60 procent 
togo produktu- wysyła się do 
innych części kraju.

Modernizację i rozbudowę 
zakładów mleczarskich zalkoń- 
ozoino w Kminie i Kole, a te­
raz rozpoczęto budowę nowe­
go zakładu w Turku. Przera­
biać się tam będzie dziemnie 
200 000 litrów mleka na ma­
sło, twarogi, sery miękkie i 
DÓłmiękkie oraz mleko w 
proszku. Realizacja tej inwe­
stycji, półmiliardewej warto­
ści, niestety, jest (poważnie 
opóźniona.

W Kole wytwarza się „mle­
kom iks” — paszę d<la zwierząt
zastępującą mleko (50 pro-
cent krajowej produkcji (po­
chodzi z zakładu kolskiego). 
Zdobyła sobie takie uruanie 
rolników. że produkowane 
rocznie 12 000 ton jest kroplą 
w morzu potrzeb. Głównie 
dzięki nowemu projdktotwi ra- 
cjonałizatanskitNnu, którv do­
tyczy 'konstrukcji polskiej li­
nii do wytwarzania tego wy­
robu (obecnie stosuje się urzą­
dzenia kosicie) zakład w Ko­
le ma podwoić swoją zdolność 
produkcyjną.

Konińskie zakłady mleczar­
skie są znanym producentem
mleka w proszku dla
wląt. również 
nego. (•woj)

nicpo-
witam inizowa -

niewiele ponad 50 procent pojaz­
dów ma teraz szanse szybkiej 1
sprawnej naprawy. Największe
potrzeby występują przede wszy­
stkim w Pile i w Wałczu, a jedy­
nie stacje obsługi w Trzciance i 
Wągrowcu mają jako takie zaple­
cze techniczne. Gdy dodamy do 
teeo brak części zamiennych i 
odległości z miejsca zamieszkania 
do stać >i cbsłuZowo-naorawczej 
(np. z Piły do Wągrowca) to łat­
wo wyobrazić sobie niebywałe 
kłopoty pilskich zmotoryzowa­
nych.

W ubiegłym roku szczegó­
łowo rozpatrzono wszystkie 
te potrzeby i na sesji WRN 
zatwierdzono program rozwn- 
ju usług motoryzacyjnych w 
województwie pilskim do 
1980 roku Przewiduje się, że 
przy pełnej realizacji 20 za­
dań (inwestycyjnych zbuduje 
się 109 nowych stanowisk ob- 
sługowo-naprawczych, gwaran 
tających pokrycie istnieją­
cych obecnie potrzeb.

Nowe stacje „Polmozbytu” sta- i 
ną w Pile (30 sta.nowUkowa) i I 
w Wałczu (15 stanowisikowa). Bu­
dowę stacji w Pile już roznocje-
to. Także Pile — 1<1 stanowi-
skową stację zbuduje Peł?M ■ 
Związek Motorowy. W tym foku 
powstaną także nowe zakłady 
usługowe i stanowiska ohs)ii"owo- 
naprawcze we Wronkach. Złoto­
wie, Lubaszu, Człopie i Wągrowca.

Są to jak na ra^ie pierwm© ' 
— jeszcze w pełni nie zreaJń- 
zowane — przedsięwzięcia, za­
powiadające Ipdszc dni dla 
zm-Ptoryzowanych. Czy (rzeczy­
wiście talk będzie — zobaczy­
my. (ryk)

Budowa kolejnych 
pilskich zajazdów

W decydującą fazę weszły : 
prace na -budowie 8 żajazdów 
wznoszonych w najpiękniej­
szych rejonach Pilskiego. 
Wszystkie osiągnęły już tzw. 
stany surowe i zostały przy-. 
kryte dachem oraz częściowo 
oszklone. Obecnie ekipy budo­
wlane przystępują do 
wykończeniowych.

Obiekty zlokalizowano pra?; 
.głównych szlakach -turystycz­
nych regionu: w Podgajack 
Szwecji, Mirosławcu. Tucznie. 
Iłcwcu i Dobrzycy oraz w Zło­
towie i Wyrzysku. Pierwszych 
gości przyjmą nowe zajazdy * 
tegorocznym sezonie tury­
stycznym. (PAP)

express; 17 „Trąbka w muzyce 
rozrywk.: 17.15 Aud. społ.; 17.20 
Polskie orkiestry kameralne; 17,5’5

Transm. z obrad II Konferencji 
PZPR; 19 Rozmowy o sprawach 
rolnictwa; 18.1S Jęz. angielski; 
19.30 Transm. z Filharmonii Na- 
rodowej koncertu kameralnego 
w wyk. kwartetu „Varsovia”;
20.45 Epos starohinduski (w prze 
rwie konc.); 21.05 d.c. Koncertu 
kameralnego; 21.50 Wspólnota 
państw socjalistycznych i jej ro­
la na święcie; 22.10 I. Strawiń­
ski: Scherzo aTa Russe; 22.15

t TELEWIZJA J
PROGRAM 1: 6.30 R-TVSS

— Język polski (sem. 3, 1. powt.): 
„Romantyk czy pozytywista”; 
7 — R-TVSS — Historia (sem. 3,

Prądy i poglądy 
amerykańskiego

Koncepcje
federalizmu;

22.35 Badacz polskiego folkloru —
Zorian. Ho! ega-Chód akowski;
22-50 Cantab le D-dur opus 17 
skrzypce i fortepian.

na

Wiadomości: 12, 15, 1«, 22.55. 

PROGRAM ROZGŁOŚNI PR W
KOSZALINIE (d)a woj. pilskie­
go): 6.30 Studio1 „Bałtyk”; 12.05 
Sport dla najlepszych i dla wszy 
stkich — rozmowa z dyrektorem 
OSIR-u, P. Koreckim; 12.25 Test 
stereofoniczny; 12.40 Nauka prak
tyce rolniczej;
aktualności

16.40 Przegląd
16.54 Gra Orkiestra

Mandolin ist ów; 17 Koncert chopi 
nowski; 17.15 — Trybuna Wydrze 

ża.

1. powt.); „Kultura polska 
i początku XX wieku”; < 
ąyk polski (kl. V) — H. 
Wiczl „Janko muzykant” 
Język polski (kL II lic.) -
wac „Kordian” ode. 1
Histeria (kl. VIII)
sień”

XIX 
J«-

Sienkie- 
; 10 —
- J. Sio

.Polski Wrze
12.30 — „Czterdziestolatek”

— ode. 15 pt. „Kosztowny dro­
biazg czyli rewizyta” — fiim ser. 
prod. TP (powt.); 13.30 — R-TVSŚ 
— Język polski (sem. 1, 1. 13): 
„Barok a Oświecenie” (powt.); 
1Ł1# — R-TVSS +- Chemia (sem. 
i, 1. powt.): „Przygotowanie do 
egzaminu”; 14.45 — „Radzimy 
rolnikom” (kol.); 15 — Studio
Sport — kierunek Buenos Aires 
— rep. filmowy (kol.); 16 — Dzień 
nik (kol.); 16.20 — Studio Tele­
wizji Młodych; 17.05 Koncert mu 
zyki polskiej (kol.); 17.55 — Bez­
pośrednia transm. z zakończenia 
obrad II Krajowej Konferencji 
PZPR (kol.). Po transmisji — Do

branoc dla najmłodszych i Wi«* 
czór z dziennikiem (kol.); 26.30 -■ 
„Droga przez mękę” — ode. h 
pt. „Oczekiwanie” — film fab- 
prod. TV ZSRR; 21.45 — Dzie"' 
nik oraz odtworzenie przemów**' 
nia końcowego I sekretarza Kt 
PZPR Edwarda Gierka na II Kfł 
jowej Konferencji PZPR (kol.).

PROGRAM 2: 16.10 — Kino Te 
lewizji Najmłodszych: „Nasi pt*? 
jaciele” — zestaw filmów ani»fl 
wanych o zwierzętach; 16.40 ** 
„Miłość w sąsiednim pokoju” 
film fab. prod. TV CSRS — W 
media obyczajowa (kol.); 17.55 -y 
Bezpośrednia transmisja z żako®
czenia < 
ferencji 
misji — 
szych i 
(kol.); 
— Kurs

obrad II Krajowej Kon" 
PZPR (kol.); Po trans- 

- Dobranoc dla najmlo^' 
i Wieczór z dziennikie”!

20.30 — Język angielsk11
> podstawowy. 1. 14; 21

Język niemiecki — Kurs podsW' 
wowy, powt. I. 13; 21.25 — 24 8* 
dżiny (kol.); 21.35 — Inicjały*^ 
— program public. (kol.); 22.05 
Wtorek Melomana — w progań*’* 
utwory Haydna, Mozarta w "I" 
konaniu kwartetu Magdaleny Rfs 
ler-Niesiołowskiej, Polskiej 
Kameralnej p.d. Jerzego MakSf* 
miuka.

Konferenc.fi

